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Demonstracyjny strejk pracowników umysłowych 
Dziś między g. 11-12 nieczynne były biura handlowe i-przemysłowe, banki, instytucje 

magistrackie, telefony i biura centralne instytucji użyteczności publicznej. 
Dziś punktualnie o godzinie H-ej we 

wszystkich biurach handlowych i prze­
mysłowych bankach centralnych zarzą­
dach instytucji użyteczności publicznej 
Ja~o to tramwaJach, tetefonach, gazowni 
i elektrowni oraz w magisracie pracotw­
nicy biurowi zawiesili pracę na znak "ro 
testu przeciwko fominięclu pracowników 
umysłowych w ustawie ., przymusowem 
ubezpieczeniu na wypadek bez~obocia. 

Strejk demonst,racyjny zorganizowa-l udziale zarząd6w zwlązków pracowni­
ny został przez komisję międzyzwiązko- k6w i?stytucji użyteczności publicznei i 
wą pł"acowników biurowych przy współ- instytucji ubezpieczeniowych, 

Humor angiels!d. 
----:o:--""'CO 

Jest to pIerwszy w Polsce wypadek 
ez,.nnego wystąpienia pracoWJlik6w in­
telektualnych w obronie swych intere­
sów ekonomicznych. 

Opozycja liberałów przeciwk-o traktatowi anglo­
. sowieckiemu. 

Kolejarze niemieccy do 
Francji. 

SpecJalna słutba telegraficzna "Expressu·. 

Paryż, 21 paidziernika. 
"Temps" donosli Ul: rząd fl:"sn­

cuski postanowił wyazuk3~ prneę 
dla 2,000 kolejarzy niemleckichJ 
kt6rzy zatrudnieni byli dotych­
czas na kolejach okupacyjnych 
w nadrenii. 

Władze francuskie chcą w ten 
apos6b uchroni~ kOle,jarzy, ki:6 .. 
rzy, sp6łpracowali z zarządem 
Okupowanych teren6w od zem .. 
.ty ze strony spoleczeistwa nie .. 

. • Iecklego. 
I. A. 

o utrzymanie obecnego 
kursu waluty węgierskiej. 

$peeiahla .łutba tele~raIiczna "Expressu", 

Budapeszt, 21 paidzier.,lka. 
Utworzona zosłała tuta) orga­

nIzacJa, kt6ra ma na celu regulo .. 
wanle ruchu na gieldzle przez 
'nterwencJę pieniężną. 

Z te~o powodu wynikła oba­
wa, *e organizacja ła może w'i­
woła~ sztuczn hauss~J która w 
obecnym momencie dla Węgier 

Mac Donald do Lloyd Qeorge'a I A:squiłh'a: 
Nie strzelajcie panowie! •.• Sam schodzę!.. 

Dally Express, l-oud.if., 1. 

tW4WhS 

jest niepożądana. C h • 
Przedstawiciel powyższej or- orwacl-walczą o swoje prawa. 

sanlzacJI o~wiadczył praSie, iż , 
organizacJa ma na celu tYlkOI Białogród, 21 paidziemi.ka, 
utrzymanie obecnego kurs .. wa- Wczoraj została otwartą StkttpszJtyna. 
łuły w~glerskleJ. W kuluarach panuje przCJkonani~, 'Że za-

. W. mach na rząd Davidovioa, Móry sprzy-
ja auton'Ottnj:i chorwadd:ei, me lld'a się, 

Wysiedlenie obywatel· Rząd Davidoviea został zmuszony do dy 
l mios1i przez centralistów serbskich, mimo 

greckich z Turcji. że posiada większ<>Ść. Pretekstem do dy 

wszelki-e szanse wstania przy stenE!, 
chociaż król zap'owiedz:iał rozwiązanie 
skupsztyny, gdyby gabinel\; koncentra­
cyjny nie został u1worzony, Centraliści 
serbscy sf>odziewali się. że przy nowyoh 
wyborach potrafią zyskać więcej manua 
tów i nie dopuścić więcej do rza.du, który 
sprzyjałby żl\'clani'Otn Chorwatów. 

łpecJalna służha teJegrafictua ,,ExpresS1I", misji miało być łworzełlie ga,binetu kon-
centracyjnego, Do gabinetu tego chciano Bialogród, 21 października. 

Londyn, 21 paździermka. przemycić centralistów-radykałów, kM- Radic wygłosił wie.lJką mowę w Sltu-
Z Konstant o ta nad szł . rzy obecnie S/\ usullięci od władzy. Davi bicy, W mowie tej oświadczył, że on i 

wi ci ' yn po e y w,,~ral aovic podał się do d)"lllisji; pOitllewat król jego stronnictwo ni.e zrLekn~e się swojej 
a omoscl o m<lisowych aresztowamach. tego 222ądał. Ra.dykali chcieli .utworzyć ideologji pokoju i fcdel'1acji. Be1grad u-

dokonanych wśród obywa-leli greckich. nowy rząd do wczoraj, aby zaskoczyć l praw~a politykę cen1.raHsJtyczną. UdŹie1e 
J~ się dowiadujemy, ares;dowaru zo nim. Sikup-;;z.tyńę, Wypieg ten nie u~ał się nie dymi'Sji rządowi Davidovi~ jest za­

stali. tylko ci którzy na we~ani'e rządu gab.met me powstał. Rząd Davidov1ca ma machem ~ prawa k.onstytucYJne. 

tureckiego nie opuścili granic TUl'cji. --------

Aresmowani ~ną przymusowo wy Nowa wyprawa na Mount Everest. 
osiedleni z kraiu. 

Wyłączone były jedynie z pod al[cJt 
personele ambulatorjów kas chorych. 

O godzinie 12 pracę podjęto. 
_ Komisja mię~yzwięzkowa wysłała 

w dniu dzisiejszym na ręce marszałka 
seJmu depeszę domagającą się wszczęcia 
akcJI pomocy dla pracowników intelek. 
tualnych. 

Odpisy tej depeszy przesłano robotnł 
czym postom łódzkim. 

Ostatnia sensacja Pary ta. 
Specjalna słutba telegraficZllA .. Expr • .,II". ' 

Pary*, 21 paidzlernlk. 
_ Sensacją dnia w Paryłu Jest 

proces przf::ciw pani Daubel, któ­
ra staje przed sądpm za usiło­
waw'lie zab6Jstwa 3 Męta. Ostat­
niego mał*onka, chciała ona za­
bit wystrzałem z rewolweru, 
podczas gdy ten wsiadał do au­
tomobilu, lecz została zatrzyma­
na przez szo-fera. 

I. A. 

Belgja stara się o pożyczl(ę 
w Ameryce. 

5pedaJna słulbll łelegraficZll8 .. ExpressII": 

Bru!(sela, 21 paidzlernlka. 
Jak się dowiadujemy rząd' 

belgijski czyni usilne starania o 
'uzyskanie po*yczki 50 miljonów 
dolarów w Ameryce. 

M. R. 

'I Strejk studentów na W ę-
I grzech. 
! ~ecjalna słu~ba telegraficzna ,,ExpressIl". 

Budapeszt, 20 patdziemika. 

W OdenblUgu została zamknięta wył 
sza szkoła górnicza, gdyż większość stu­
dentów ant~emitów odmówiła słuchania 
lekcji, dopóki nie zostaną usunięci stu, 
denci żydzi, 

Na znak protestu związek studentów 
demokratycznych ogłosił strejk we wszy 
stkich wyższych zakładach naukowych' 
na Węgrzech. 

Posłowie demokratyczni złozą ,. lc~ 
powodu interpelację 'W parlamencie. 

Amerykanie badają urzą­
dzenie hotelowe. 

Spacjalna słutha telegraficzna "Expresllu". 

Berlin, 21 października. 

W czara.j przybyła 'ftttaj wyciec,,-k~ 

złożona z 160 u~zędników . hotelowych.! 
którzy odbywają podróż . po Eur<lpje -w', 

ce1u zaznajomienia się z urządzeniami 
hotelowemi. Wycieczk'a ta zV/iedziła juz 
tontlyn, Pary-;: , a tet-aż z Ni'M1\iec udaje 
się d'o Holandji. H. Z. 

, Londyn, 20 października. 'I terytorjum Tybetu. 
Delegat grecki wni6sł przeciw powyt. W .. dbył' b Ostat' k d' ni w.... K t ~~ ~. Tl.l! , czora~ Wl~czorehl 00 SIę ze ~a nla e spe YCJa na ount .I;ove.. a a;::,u v i a P"" r"4 ~agarą. 

,tym represjom rządu tureckiego ener- we członko'W którzy organizują nowę rest odbyła się lat~m roku ~eszłeao, a ' .ł, , .. 

iiczny protest do Ligi narodów_ wyprawę na Mount Everest w roku 1926 członkowie wyprawy zginęli śmiercią tra , Nowy J mk, 31 pazdw" rnl!-l3.. 

E, S. Ekspedycja otrzymała już zezwolenie od giczną, znalazłs,y się prawie u szczytu 11 POkClą1& 'łeJe~dr6YCL'lYL N;'!~ar: -70Bu!f!-' 
d b 'k' .. o wy o e1- S1ę OSOo _Ul.ęli0 Clę..,~ 

~ " rzą u ty etans lelZo na pr,eiud pr~~ 1l6rskieao. E. S. 1ro rannych.. " 



~urmJ ~oiowe na Wu~o~ne 
nie milkną •.• 

Kłopoty angielskie w Azji 
. nie wróżą nic dobrego. 
Podczas gdy w Europie wszystkie na 

cjonalizmy kończą swój polityczny koro­
w6d narody azjałyc1ciebudzą się do ży­
cia pod hasłem ws.pólnoty i niezawisłości 
plemierunej, NacjonalizlID, jak,o idea - u 
progu każdej walki o niepodległość -
ie!st sprężyną bezsp:rzecznie najsi1nie1js'Zą 
gdyż opiera się na bi'ologicznej zasadzie 
rozwoju gatunku. Z ohwilą jednak zabez 
pieczenia praw ochrony ga:Łtmku, nacjo­
nal'izms1aje się fe'l"Illentean zatruwającym 
r,olZumne współżycie w politycznej ko­
mórce, 

Nacjonalizm ws~ho·dni pmechodzi 0-

oecnie okres polil!ycznego kietkowania i 
dlatego na podstawie doświadczenia hi-
storycznego, nie można nad nim przejść 
do pmządku dziennego tembardziej, że 
może wywołać nowe wstrząśnienia w Eu 
ropie, Już dziś widz<imy tam kilka ognisk 
z których każde grozl daleko idącemi na 
stępstwam1. . 

Znam.y dobrze kwestię MOlssulu, Od­
rodzona Turcja gotowa jest bronić swego 
rezewoaru naftowego z bronią w ręku, 
Wprawdzie akta w tej sprawie maidują 
się już w Genewie i mOlŻliwe jest zwoła­
nie nadzwyczajnego posiedzenia rady li­
gi nar,odów, ale żaden ro'azaj dec)11Zji nie 
wróży Europie nic dobrego, Jeżeli bo­
wiem M.ossul przypadnie An~lji, nacjo:"la 
lizm turecki zyska na sile wybuchowei, 

Drugie ognisko leoży w Arabji. DetTo 
t\izac;'a angielsk'ieio pUipiIka, króla He­
dżasu, Husseina, jest dowodem bankruct 
wa wpływów obcych w ojczyźnie Maho­
me la. Plemię dzielnych Wahabitów zy­
skało solhie popularn.oŚć w całej Arabji, 
o ezem świ,adc·zy fakrt, że syn HusseilIla, 
Emir Said, w drodze z Angl'ji do Arabji, 
ni~ Ulzyskał nawet prawa 'swobod!nego 
'Pl'iZeja~du przez ił:eryt'orjum egl1p'skie. 

Sam Egipt z Zaglul Pa,gzą na czele, co 
raz śmie1~j protestŁuje przeciw supremadji 
angielskiej. Zaglul Pa'sza - jatk wiadomo 
- zażądał oddania, opieki nad kanałem 
sueskim w ręce Eg~pif.u, choćby w roli 
mandatarjusza Ligi narodów, Zaglul Pa­
S/ZIa jeździ w tej sprawie do L Of1Idynu , ale 
Mac Donald dał odpowiedź odmowną, 
Egipcjanie ohawiali się, że Zaglul Pasza 
j Mac Donald znajdą ja,kieś kompromi.so 
we wyjście, ale stan,owC'zo postawa Au­
straJji uspokoiła nac1jonaHstŁów egipskich 
w 'Lttipełnośd., Zaglul Pasza Silał się boha 
terem naro'dowym a nacjonalizm egipski 
zatrzymał tę tak ważną bazę moralną, 
Sprawa kanału sueskiego i terrOT arngiel 
Siki w Sudanie będą wSlpaniałym at'lgumen 
tem w ręku egipskich agHatorów nacjona 
listycznych. 

• 

Uroczyste otwcarde sądów londyflskich w kostjumach 
historycznych. 

. 
koronę Walka 

, 
carow. o 

"Car" Wszechrosji, ks. Cyryl, paradował z czerwoną 
kokardą przez ulice Petrogradu. 

Donieśliśmy niedawno, że w, ks. Cy-l no, że zamordowanie cara nie może być 
ryl wydal manifest, w którym ogłasza się uważane za fakt bezwzględnie stwierdzo 
carem W szechrO'sji, Manifest ten wywo-, ny, 
łał w rosyjSlkich monarchistycznych ko- Je~zcze mniej jest dowodów pO'twier~ 
łach wzburzenie, nieza.odowolenie i niesna I dzających zamordowanie \V. ks. Michała 
ski. Aleksandr'owicza, a brata cara. Postf:ępo 

Już od dłUiŻszego czasu wre walka mię warne zatem Cyryla sprzedzne jest z po 
cLzy zwDlennikami w, ks, Cyryla, a zwo- stanowieniami powzięŁeroi przez całą ro­
lennikami w, ks, Mikołaja Mikoł'ljewicza dZlnę, Gdyby jednak śmierć tych wszys1. 
Oba stron.nidwa rozporządzają własne- kich osób została nawet stwierdzona, to. 
mi cLzienniJkami i agitatorami, zwalczają i talk ws~akże prawa Cyryla do tromu ro 
cymi nietylk,o bolszewików i r~puhIika- syjskiego są baord-z,o wątl:opl'we, 
nów, ale także SIebie nawzajem, Między innemi jako argume,ntŁ przeciw 

Zwolennicy M'ikołai·a MiIkofajewioza ko te) kandydaturze, pTzeciwrucy przy ta 
podnoszą faM, że w chwili wybuchu pier czają fakt, ze matka w. ks, nie pt'zeszła 
wszej rewolucji w. ks. Cyryl, para,dował na prawosławie, ale p·ozostał.a Juteranką 
z czerwoną kokardą przez ulce Petrogl'o cO' według ustawodawstwa rosyjskiego, 
dUł i że on to właśnie był jednym z pierw jest porzes.zkodą w następstwie tronu. 
szyoh, którzy cara z,dradzi1t Również ż·ona Cyryla nie przyjęła prawo 

Organ wys'okiej rady monarchistów, sh.wi~" a pozatem jest jeg.o si.os~rzenicą, 
lnstyltucji broniącej kandydatury Mikoła ~ kOS~lÓł p:awos,ła';n~ ,zahrama ,mał­
ja, przedruIkował man'ifest Cyryla Wło- ~eństw P?mlędzy bhskunt ~'1',e~y.ln.l. T.o 
dzimierza, zaopatru;(\JC je w mało pochleb J~'szcze me w~zystk,o, - Zda.Je SIę, ze oJ­
ny komunikat. Dziennik ten wskazuje na ~ec, Cyryla plsemrue abdykował ze swo 
to, źe po stwierdzeniu niewątpliwego fak lch l swegO' po'bomstw,a praw do. tronu. 
tu zamordowania ca.'1'a i jego rodziny, on . Zwolen.nitCy w, ks, Mikołaja .Mikolaje 
książe, jlako naj'starszy z domu Romano- wicza oświadczają, że nie pozwola się ey 
wów proklamuje się carem Rosji. Niema rylowi, który ich ch~e postawić przed 
on je,dnak prawa tego ~zynić, ponieważ "hit accompH", sterorV'zować, ale w dal 
na zjazdach członków rodziny Romano- szym ciąga będą T>o~jerać kandyadturę 
wów w Reiohenhalu i Paryżu stwie1'az,o- w, ks, Mikoła.ja Mikołajewicza, 

O ruchu nar.odowościDwym w Indj.a~h W Ch h t ł ł· · k 
113.czytalMmy się już nie mało, Anglja łny lnaC nawe ma py s· uzą w WOJS U. 
ma się tam dzię'ki umiejętnęj grze na ple 
miennych ambicjach 'między ruesk()nsoli Jat{ się odbywają ćwiczenia wojsk0Y"\ tych sympałycz-
dowanymi je'Slzcz,e różnymi nacjonaHzm.a nych zwierząt. 
mi. Wiadomo jednak, że przewódca du-
chowy Ind.ii, Ghandi, bawi ob~cnie w Ber Małpy, jako bron w wojnie nowoczes 
Unie a dokoła niego nadSkakują gromady nC'!, ol'ok o:'btni:h POgtęftó .. , ~e!'hniki w 
agentów sow'ieckiC'h. tei dziedzinie, obok gazów trujących i 

W tych wszystki~h nacjonaliSltycz- ciężkiej artyle.rji to zaiste jest anachro­
:!'tych i p1emiennych ruchach biorą wy- 'nizm, A jednak na chińskim placu boju 
bitny Udl~ł oowi'ety. Bolszewicy jut po- wzięło podobno udział w walka'ch wiele 
rozum!i.ell się z Japonją w sprawie roz- setek ta:kich małp wojennych, Jak Albert 
działu wpływów w Mandżurj'i. Ruch indyj Ridgway, w jednym z dzi.enników londvi 
ski poas)l1ca:ją w ten sposób, że rokrocz- siki ch wywodzi, zwierzęta te odd.avlna od 
nie wysyłają tam tY'sią~,e wys'zkolonych grywają w wojnach chińskich znaczną ro 
a:gitaJtorów, Że' wyp.adJki w Arabji i w E- lę, a nawet s'tanowią rodzaj wofsk wybo 
gipcie nie były im obojętne, świadczy Q rowych, których 'wykształcenie wymaga 
tem podróż dyplomrutyozna EmiTa Luffal spo,ro czasu i wielkiej troskliwości. Kie­
lah do Moskwy z manifestacyjną prośbą dyś małpy te oddały wielkie ush;gi mon 
-o pomoc, Pomocy tej oczywiście Moskwa ~ołom, w czasie zdobywania Pekinu, Na 
daĆ nie może, ale to nie przeszkodzHo boI zywane są one ,.wah.wahs", nazwa ta po 
szewi'kom urządzenia pI1zedsltawicielowi chodzi o,d ich okrzyku bojowego, jaki Wi 
świata mahometańskiego wielkiego przy dają. ~dy rus'zają do sŁarc:.i.a z nleprzyja­
jęcia, z.organizowanego n.a amery;kańSiką ołele«n, 

o;kalę, ~, o któ.!'yeh mO't; a., ale p'O$ie.daja, 
Bol!s'Ze.wi~y !Jdia:ją sobie doof'f';·e sprawę ' eganów, cho.dzą wypr.::sto'Wll.ne ! dosi~ga 

"'- tego, ~e me oni zbierać będą owoce z ją wysokości 4 Sltóp. Są one chwytan.e za 
a7Ąafyckielgd mchu nacjonalisltycznego, .!!ładu i trzym6tne w małych kla.vkacll w 
.ale im zależy na ~zecięciu ż'rcionośnych pnstkO'WlAC1 , ~łcQ\\lle ieh na 14"oiow-ni 
arterji, p't'owaKł.ząeych do EurQ1>y, która. ków trwa barcho, (Hugo i sianowi ~e­
- zdó1l!1i9m ich - d!lme :.ię bardziej po Zl iernie trudne zadanie, wyma~a;:,.oe 
dalbta dla idei komumatyoroej. cbińskiej zalI> e cierpliwości. 

Że wybory an!liel~kie pójdą pod ha- Małpę 11' ką uwi~~a.ną na łańcuchu ma 
dem ochr.ony prootirżu n:a,'w8chodzie, we jącym 10 stóp drugoki wypusa~a si~ z 
ttle!ta wątpliwości, W kaidym ra.'Zie na- klatki i U"y się tego, aby uaiał .. 'wYGiąg 
wat an.gielSlkie kłopoty w Azji nie wróżą nąć z ziemi zatkr..iętą w n10j żółtą chorą 
nam nic dDhrego. giewkę, powlcw;:.jącą 'IN pośrodku dwóch 

Jeszaze jeden powód, by się uie po~ :innych niebieskich cho::ągiewek. Jeżeli 
'Cies:Lać, że armaty w Szanghaju 11;c nas małpa przyniesie tę żółtą chorągiewkę, 
nie obchodz~ to wynagradza się ją za to łakociami. Je 

żeli jednak usiłuje ona wyrwać z ziemi 
niebielską chorągiewkę, to jest m tO' kara 
na, Stopniowo ł-ańcl'ch jest .przedłu~y 
i małpa otrzymuje COTaz większą swobo 
clę ruchów. Po latach ćwiczen'ia wyeduko 
wana ()l1a zostaje tak dalec\', że przynosi 
chDrągiewkę z u.dległości 2 mil angie1-
skich, 

Inne małpy ćwicron~ są w zdohywa­
niu niebie.s!kich, a inne znów czerwonych 
chorągiewek, tak, że wreszcie każde do 
brze zaopatrzone wojSko r,ozporządza ar 
roją kilkuset małp wojennych, wyróżniają 
cyeh się od. ~iebie barwami wymalowane 
mi na i~h slrzbietaeh, Każda dywizj.a cltiń 
ska vyr6żni.a się proporcjami SI!>ecja!nej 
barwy, noszonemi pr~ez odznac'l''ljącego 
się dzielnOŚCIą Ch<>1'ążegD, 

J:!!IŻeli więc wód')'; atakuie woj~k. uie 
pnyiacial8kie i chce w Jego I!zere~ wpro 
wad7-ić zamiena.n1e, tO' wybiera się de te 
go celu 20 małp majl\cych barwy niep!"zy 
jaciel~kie, M.ałpom tym, nie daje się 
pn:edtem prz~-.; klIka dm. jeść i łt-ryma. s.ę 
je w obor;ie w L?.ki ~pos~, rieby m.,)~ły 
widm.eć nieprzyj.aoiół, W chwili ataku 
SPU$1);ul się ma~y z łaaau..hÓ'W, fi WÓW 

OkU biaguCl, OD0 hu tintom nieprzTIa.Gie1-
sł.dm, rm,tcają "ię w dziki Slp0'6ób na aho 
rąiych <bierż~o~h proporee, kł\Mj~ ioh 
i wywoJ:ui~ zamieHlłnie i przynoszą do 
swego obozu zdobyte proporce, Niej~~o 
krotnie taki małpi a,tak 'Pr2JyUV~ się do 
odniesienia zwyaę.atwa. 

az- sm ma , ., :1 

niemu o leppeHDlo. 
z okazji lotu transatlantyc. 
kiego Niemcy występują 
przeciw traktatowi wersal-

skiemu. 
Entui;a.zm, jaki ogarnął Nfemey PI' 

przelocie statku powiet'l"znego Zeppeli1l1a 
a nazwanego Z.R. 3, z Niemiec do. Ame­
ryki, osiągnął w dniach O'SJta,tni<:h swój 
punkt kU1lminacyjny. Całe Niemcy stały 
się terenem żywiołowej manifestacji, kt6 
ra wnet przeszła w manife'stację PQllit~z 
ną zwróconą przeciw traJktatowi wersal. 
skiemu, 

Wyrazem tego nastroju i tej opinii pu 
bUcznej była in.terpelacja, wniesiooa VI 
Reichstagu przez posłów nacjonal1styoz 
nych. Brrzmi ona w streszczeniu łak lia­
stępuje: 

Ił Wedąug info,rmacji pOOaw8.lI.'yćh 
przez prasę, Francja, opierając się na 
traktacie wersalskim, zażą:dała zn.iszote 
ma fabryk lotniczych we Friedrichshafen 
wyrah1ających Zeppeliny. Wy:kOl11arrl~ żą 
dania francuskiego 

zniszczyłoby jeden ze wspanialszych oa 
woców cy-wilizacji 

i spowodowałoby' stdię ogromnyoh l{a .. 
pitałów, coby było wprost sm1eń. 
-stwem. Zeppeliny obecnei konstrukcji 
nie mogą już być uw.ażane jako staJt1d 
wojenne, gdyż wyłącZl11ie służą cellOllll 
przen1ys'łowym, Cóż zamierza więc uczy­
nić rząd niemiecki, . aby za~hOW'ać dla 
Niemiec fabrykę w Friedx\chshafen?" 

Jednocześnie i cała prawie prasa nie 
miecka korzysta z tej sposobności, aby 
zaatak'Ować traktat wcrsa'1ski, szczegól. 
nie w sporl'.wie klauzuli o zburzeniu fab. 
:ryk Zeppe1inów. 

Berliński "Tag" o,świadoza. 
"Wspaniały stałek powietl'lZiny wyh 

zał w sposób syritboIicz,ny całemu świa­
tu niedorzeczności tra:k~tu wersaMdego 
Niemcy przyczyniły się wybitnie do po­
S1ępU c)rwilizacj'i J1.l,d1zkiej, dokonawszy 
takiego dzieła, ja1{ lot ponad At1anty. 
Idem", 

"LokaI-Anzeiger" pisze~ 
"Pomimo traktetu w ers alslkie go , po­

mimo Fra;ncji, pomimo 'całego prawie 
świata, milj"ny ludzi zdają sobie sprawę 
z d0niosłości tego lotu, który syntetyzuje 
w cl:óie parogodzinnym, cały postęp dlO 
:ychczaso'wy ludzkości, I to wł.aśnie my, 
niemcy, dokDnaliśmy tego cudu, ponad 
szczy-Łami Alp, ponad Renem, ponad wi~ 
żą Eiffla, tą wieźą, która O'dmówaa do­
starczania nam bluletynów me'teO'ro1ogrcz 
nvch, Oto coś nowego dla ludz!k oś ci , dla 
całej ziemi, cze~o skutki przetrwają wie 
ki. Te Niemcy poniżone, uj M'zm1one , ob. 
rzucone obelgamd przez nieprzyjaciół, 
dos<Łarczyiy całemu światu wsparu aLgo 
daru", 

Jedynie "V nrwar'h" zapatruje się inA 
c~j na przelot Z,R, 3 przez Atlalllł:yk i 
przypomina, że nie jest to pierwszy do­
piero wypa,dek i że w r, 1919 d:okOi!1Jał 
tego samego statek powiett':my angięl. 
siki. -

ODKRYCIE GROBOWCA Z EPOIO 
BRONZOWEJ W -PRUSZCU. 

Ager...::ja. W schodnia. 

Gdańsk, 21 paździenUka.. 
W pobliżu dworca !wle;owego w p.ru- -

MOll zna1eziOlJlo przy t'ldboŁaeh ~emnydl 
grohowie~ z epoki bronz.owej. 

W grobowcu tym znajdował się szkia.. 
leŁ mężczyzny, przy kMre.m leżało O$tre 
narzędzie z br'Onru, w kszrŁałci~ nota" 

Grób został rozkopany zanim zdąi;ył 
p-rzybyć kusto'Sz muzeum, skutkiem cze· 
~o nie Ltlołano ustalić kształtu gtobowca 
i innycl\ szczegółÓ"W, 

DG sprzedania uiywana 

~K~ ~~Il 
H. Lan ... a 

Mannnti M;,J 195-280-
~O HP. 12 Atm. z prze­

..tCZIm. 



- Zdaje mi ~ię mężulku, że ~en ~ostjltm powinien być cłepły? 
- O tak! mnte sametnu zrobIło Się odrazu gorąco przy płaceniu 

rachunku. 

Zgrzyty_ 
_s_ 

tła dobie. 
NIe kwitną już w ogrodzIe róż<", 
Na dworze mokry wleje chłód, 
Letników zacnych chmary duże 
Jut powróciły dawno z wód. 
Owłada melancholja człekiem, 
Le sl~ ,skończyły lata dnie .•• 
" owróclł doktór Iks z Igrekiem", 
A wIęc śmiertelność wzmote się. 

J ty ma Juba, cud-niewiasto, 
Przysparzasz mi jeslennYl!J bied, 
M~m z tobą cwałem bledz na miasto, 
By ci kapelusz kupIć wnet. 
Przestrach ogarnia mnie I trwoga, 
Ze zbyt kosztowny Jest twój gust, 

. Za to nagroda czeka droga. 
Całus z anielskIch twolcb ust 

Losu wciąż smaga nas pocIęgIel 
W czasie jesiennych zimnych burz: 
Trzeba na zapas kupić węgIel, 
Za światło płacić gruby kusz. 
A gdy ci los jut nosa natarł, 
Ody siedzisz jak w pułapce mysZt 
Wnet bronchftyczny łapiesz katar 
I z "hlszpaneczką" w łóżku tkwisz. 

Lecz nie rozpaczaj, radzę szczerze. 
Nie wpadaj w rezygnacji szał: 
Niebawem miły sejm się zbierze, 
Dosyć uciechy będziesz miał. 
Kłócić się będzie posłów koło, 
Jeden potępi drugich grzech, 
Będzie więc raźno I wesoło, 
Żart zapanuie, radość, śmlecb. 

Sat 

K wiałki z bruku wielkomiejskiego. 
!AMACHY SAMOBóJCZE. 

~ Na p'lacu Dąbrowskieg., otruła się 
lCwas-e.m solnym prostytutb 21-letnia Ja 
nina Piochuń. 

Lekarz pogotowia udzielił denatce po 
tnocy w~ lokalu przyłułku położni-czego 
(Narutowicza 60) poczem odwi6zł ją do 
s~pHala św. J67..efa, w stanie poważnym. 

ATAK NERWOWY. 
W szpitalu Mar.ji Ma~daleny Tram~a 

jowa 13 dostała ataku nerwowego 2O-let 
nia pro·stytutka Maria Brykowska, 

Lekarz pogotowia udzielił B. pomo­
cy, poczem odwi6.zł ją do rbiorn1. 

OTRUCIE ALKOHOLEM. 
W miesz-kaniu własnem przy ul. 28 p. 

I Aleksy Rżewskl • 

. -J a grani cy okupac -i ni emi ecki ej 
""Szmugiel" z Radomia do Łodzi.- Niespodziane spot~ 
:{anie. - Łapówka 20-0 markowa urałowała żołnierz~ 

od śmierci. 
Z· tęsknoty za rodziną i swoimi zdecy 

dowałem się w wrześniu. 1918 roku przy­
I być konspiracyjnie z Radomia do Łodzi. 
I Listy gończe niemieckiej polowej po­
I licji wraz z fotograf.ją i wY'rokiem sądu 

wojennego na mnie (jak wykazują doku­
menty znalezione po wypędzeniu niem­
,c6w w prezydjum policji w Łodz.i) były 

I rozesłane do wszystkich posterunk6w 
policyjnych w ol$upacii niemieckiej. 

Wierzyłem jednak, że nic złego mi 
się nie stanie, a z wnelktch opresji wyra­
tuje mnie, jak zwykle, szcześ1iwy przypa 
dek. Z.resZltą miatem przyjaciela, Jliezawo 
dzącego nigdy, nawet w najgorszej sytua­
cji - "bronka" i kiilka za.pasowych maga 
zyn6w naboi. . 

Dla zmienia powierzchowności za:puś­
ciłem brodę, a paszport dostarczonQ mi 
z wydziału paszportowego P. P. S. na 
imię Gotlielba Sperlinga. 

Z Radomia przez Biaiobrzegi dosta-
lem się 8zczęśliwie do Łodzi. 

! Z powrotem, jak zwykle, szwarc owa-
, lem się na Pi.otrków. 
. Kolejką dojazdową dojechałem do Tu 

szyna, a stamtąd ruszyłem piechotą w 
stronę Piotrkowa. 

l W d<rodze dość szczęś1iwie mijałem 
:osterunki policyjne i wojskowe. 

l, Pas graniczny okupacji austro - nie­
I mieckiej miałem zamiar przejść lasem 
, Dłutowskim. 
l W l'esie niemieckie posterunki rozmie 
II szczone były na specjalnie zbudowanych 

dla celów obserwacyjnych wieżach z pali 
I sosnowych. Wyszedłem na wzgórze i ba 
l cznie przyglądałem się, czy w okolicy nie 
widać czego podejTZanego, lecz.._cisza uro 
czysta, milczący las Rydzyński usuwał 
wszelkie obawy. Idąc szybko, zbliżyłem 
się do granicy okupacji niemieckiej. 

I 
Ze wzgórza widać było po drugiej stro 

nie posterunki austrjackie. Ucieszyłem 
się, bo w okupacji austrjackiej wystarczał 
niemiecki paszport, ażeby uchodzić za le­
galnego obywatela. 

Wyszedłem na polankę uradowany, że 
szwarcowanie ·tak mi gładko poszło, gdy 
w tem rozległo się gwałtowne ~jadanie 
psa i wołanie żołdaka pruskiego z lasu. 

- Halt VerHuchterl 
- O, do diaskal - pomyśłałem -

sprawdza się przysłowie polskie. "Nie 
mów, bop, dopóki nie przeskQczysz". 

Po C' wili duży pie$ wypadł z lasu i uja 

dając rzucił się do mych łydek. 
Kijem opędziłem się gwałtownie oa 

psiej natarcz.ywości. W pierwszej chwili 
chciałem "bronkiem" uapokoić psa, lec31 
nie znając sił .. nieprzyjaciela", roecyd:o.. 
wałem 'Się wstrzymać od wszelkiej akcji. 

Z lasu wy~h~iła się najpierw plkeI­
hauba, a potem $pasiony prusak z kara.­
binem w rękach, gotowym do atrzału. C:cy 
tylko jeden, przem~knęło nU trwożliwie 
przez myśl, lecz na uczęAcie, nikt więcej 
nie wychodził z law. 

- Wo gehen Sie1 - zapytal 
W kieszeni spuściłem bezpieczni1( 

browninga, zdawało mi się, te bez sprzął 
nięcia prusaka się nie .obędzie. 

Prusak zmierzył mnie ślepiami od stóp 
do głowy, a widząc, że jestem bez szmu. 
glu, również powierzchowność moja nie 
wZibudzała w nim podejrzenia, założył ka­
rabin na ramię i nie ~uszczai<\c ze mnie 
oka wrzasnął: 

- Grenzs<:heinł 
Zamiast odpowiedzi wsadzJłemdo oa­

szportu (wedle stosownej z urzędn1kami 
okupaC1'jnemi praktyki) 20 marqk i podał 
łem niemcowi. 

Jeżeli wetmie łapówkę -- pomyilałem 
- to uratuje sobie życie, a jeżeli ni~, ~ 
przypłaci śmiercią swoją gorliwość. 

Zaczynałem się coraz bardziej niecier. 
ptiwić, ręka świerzbiła mbie ~ak ńigdy, 
lecz Hcząc na to, te strzał mógłby zaalar 
mować inne posL, pragnąłem wyczer­
pać wszelkie środki pokojowe. Niemiec 
spojnał na mnie z podełba, wyjął najspo 
kojniej z paszportu 20 marek i oddał mi 
go z powrotem, oświadczając: 

-- Danke. Gehen Sie ruhik vorwaertaf 
Aaa ... - wykrzyknął - Gotlieb Sper­

!ing, da Sie sind je ein echter Deulsche. 
Spojrzałem na niemca, kiwnąłem gło­

wą i mimowoli uśmiechnąłem się z mojef 
niemczyzny. 

W ciągu tych kilku minut wa:!:yłr się 
na tej polance leśnej losy życia i śmierci.. 

Opasły prusak, jako symbol najazdu, 
korupcji, przekupstwa i brutalności, speł­
niał niezaszczytnie swój obowiązek wobeC' 
VaŁerlandu. 

-- Masz drabie szczęście - rzekłeOl 
mu na pożegnanie półgłosem. Niemiec w 
odpowiedzi udo'bruchany , nie roztuniejąe 
języka polskiego, odparł pośpiesznie: 

- Auf WiedersehenJ Attf Wiedu­
sehenl 

D~i~ła ~i~ DO~ [i~ia,em~ólu i laiyła trn[ilBJ 
Rozpaczliwy krok młodej studentki. 

Zaozni1my od epilogu: ... pogotowie od M. slkoń-czyło się ta:k, ja:ksłę zwyk!~ 
wiozł.o denatkę w stanie ciężkim do szpi- w podobnych wypadka(:h kotlety ... 
tala Poznańskich. Wszystko się t!l!k dOibrze zapowiadało, 

Przed bramą na uiicy i na małym a jednak pnyszedł kres ... 
brudnym podw&.zu ze-brali się lokatora- W ostatruch czasach począł cora'Z !lZA 

wie i nuże śnić domysły i przypuszcz.enia dmej do niej P'fIZychodzić, a ona sko!~~a­
może al1aI-i:zować i ba,dać przyczynę te- towała. te stawał się z kaidym dniem 
go straszliwego krolk>tt biednej panny chłodniejszy. 
Ewy. Narazie nie wiedziała czemu przypi\e 

Co się stalło. ·CÓŻ $ię stać mo~o tej sać tę nagłą i ni'e'Zrozumiałą dla niej zwa 
cichej, spokojnej panience, że zażyła trą na wreszcie odc·zuta intuicją kobiecą, że 

W bramie domu nr. 24 przy ul. Po­
łudniowej w celu samob6jszym napił się 
kwasu siarczane~o robotnik 54 Oswald 
Marcejewski. Lekarz pogotowia po u­
dzieleniu desperatowi pomocy. odwiózł 
~") w stanie ciężkim do szpitala Po.znań-

Sto;. Kan. 21 letni malarz BTonisław Fry 
ze zachorował z powodu nadu!Żyeia alko­
hol1l. 

cej trucizny? ktoś sbnął im no. drodze szcz.ęścia 
Wszs,k była ładna. ~ młoda, miała foodzi- Kto? Tego nie wiedziała, ani tei 
c6w b gały ch, którzy nicze~o nie odma· nie pragnęła wiedzieć, wi'edr.iata tylko, 
wiali swej oórce. te straciła go na zawsze, że tyde nie 

~kiego. • 
Przyozyna. rozpaczliwego kroku w 

Zawezwany lekarz pogotowia po u· 
dzieleniu pomocy pozostawił go na miej­
scu 

(lbydw6ch wypadkach nie została wy­
iaśru().t1ą. 

Rodzice otaczali ją największą pieczo ma dLa niei już tadnej wartości. 
łowitością, stI'lzegli jej, ja'k oka w głowie. Natpisał.a. do niego list, list. płsan't 
Przed dwoma laty ukończyła jedną z tu- krwią serdeczną, by wrócił, by powie-

Nuncjusze na samalołach. tejszych pensji. poczem studjowała przez dział ćhoć st6w parę· .. Nie otrzymała tad 
roik prawo na uniwersytecie wileńskim. nei odpowiedzi. .. 

!DERZENIE TRAMWAJU Z WOZEM. 
Na 111cy KiIińskiego 213 maszynista 

tramwajowy 40-letni Wojciech Zieliński 
podczas zderzenia wozu z dzwonkIem u 
tramwaju, otrzymał ranę tłuczoną wargi 
górnej po strocie lewej i ranę tłucz,oną 
podbródka. 

Lekarz pogotowta udzielił poszkod>o­
wanemu pomocy, odwi6złszy go do do­
mu p.rzy ul. Orlej nr. 16. 

PRZY PRACY, 
57-1ełtni kOWi't1 Wojciech Adach w fa 

"ryce Heimla, Piotrkowska 104 przy pra 
cy uległ obrateruO!l1l ręki i npgi. Lelkarz 
poiotowia uchieUł mu, pomocy~ 

Pierwszym dostojnikiem kościoła, Od roku przehywała SJt..a!le w Łod7.i. P~a Nie wiedziała, oopo'cząć ze 9Obą ... 
kt6ry uiył samolotu, jako śl"odka korouni ZamJk ęł dbi h . ta.. 
kacyjnego, był biskup węgierski, Jan hr. cO'Wała w banku. na się w 9 e, $'pOc mt1nl4J8. 
Mikes, który dnia 5 maja r. z. udał się sa Zapoznała się pewnego razu z nim twarz jej poMacRa i oczy zamuły się Ja-
molotem z lotniska Matyasfold, pod Bu- - przystojnym i bardJz,o inteli:gentnym kąś wieczną mgłą cierpienia ... 
dapeszŁem, do Rzymu, na posłuchal1Je u mlodJz.ieńcem Edwardem K.. Po niej.akim I nadszedł ozas, te nie mogła łu~ 
Ojca św. czasie młodzi zwierzyli się sobie z mi- znoslć więcej tego ogromnego b6lu. 

W tych dniach znów nuncjusz papies- V~lk l k bl' • k' 
P 11' łości l' ""'ostanowili w naJ'bliższym czasie ru a pasty e su lmatu 1 - omee 

ki w Monachium, monsignor ace" u- t' dał się na samolocie. metalowym Jankera połączyć się węzłem małżeńskim. Służąca znalazła ją na ł6.żku, wijącą 
na wycieczkę w Alpy bawarskie. Rodz.ke - zarówno jego jakotet jej się w okropnych bólach ... 

Wyciecxka trwała półtorej godziny. _ patrzel'i na ten. stosunek młodych Nie skończyły się jednak cierp;eMa 
Nuncjusz był zachwycony wspaniałym b~rdzo chętnym okiem. biednej panny Ewy... Ldy obecnie VI 

widokie~, ~t6ry rozpoście~ał ~ię ,z .samo- ł Żyli więc sobie w spokoju i w tern sLpita'lu i walczy r07JPaozlooe ze ś~i<4 
lotu na je'Zl'ora bawaT'skle 1 osrueźone , • ..! • t _..1_'- li ści kt6r..1 tak prad"ęta.... U. L. 
SllCzvttV a1pejskie. pr.zeswUl.ilozen1tt. e ~y uczę e... -, --
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W roku akademickim 1925-1926 powstanie w Łodzi filia wolnej wszechnicy warszawskie,j 
W dziedzinie zamierzeń kulturalnych 

lódź uczyniła 'Ostatnio znaczne postępy. 

Nie bacząc na inercję społeczeństwa 
łódzkiego, ktlÓlre w dał.szym ciągu tr~a w 
,letargu, dzięki wysiłkom poświęcających 
.się jednoste-k, mi,asto nasze powoli za­
traca chazakter zaśdankowej prowincjo 
nalrllości wkraczając na tory realnego 
urzeczywishueni.a pierwszorzędnych po­
t1'zeh kulturalnych. 

Jedną z naJbardziej palących kwestji 
był,a niejedn()kroltnie już rozważana spTa 
wa utworzenia wyższej u(:zelni w Łodzi. 

tódź - jak'O miasto przemysłowe -
"'Pierające swój byt na rozwoju maszyny 
i techniki, widząc swą przys:tłość jedy­
nie w postępie wytw,ó~czości, w jaknaj­
większej produkcji przeruysło· ... 'ej -- słusz 
nie 'żądał'O otwarcie. na bruku łódzkim 
pdHtechniki, której zadaniem byłoby przy 
sporzenie społeczeństwu zdolnych inżynle 
rów, p.rzy.szłych d)-rektorów fabryk itd, 

Teoretycznie rzecz biorąc żądania 
Łodzi były s1:usz.ne, praktycznie jednak 
nie miały Il"acji bytu. 

Ilustracja politechniki wymaga o'lbrzy 
miego kapitału pracy, nie mówiąc już o 

wydatkach natury finansowej, należałoby 
sprowadzić do Łodzi na stałe profesorów, 
co bez pomocy rządu byłoby oczywiście 
rzeczą nie do pomyślenia. 

Na petycję, skier~wan~ w tym wzglę­
dzie swego czasu do władz wyższych 

otrzymaliśmy odpowiedź, że narazie ka­
pitałów potrzebnych rząd wyasygnować 
nie może, jakkolwiek projekt O'twarda 
wyższej uczelni w Łodzi bardzo mu się 

podoba. 

Zna:czyło to prawie tyle, że rząd nie 
przeszkodzi w pracy ftmdowania politech 
nik i łMZlkiei, ale nie mo·że być r6wnież 
mowy o tem, ażeby czemkolwiek po­
mógł. 

Utworzony komitet dla zrealizowania 
planów otwarcia wyższej uczelni, w łJo­

dzi znalazł jedno tylko wyjście: ZW3."ócić 

się do 'społeczeństw'a ł.6dzkiego z 'gorącą 
prośbą o poparcie finansowe. 

Przyszła jedna stagnacja, potentaci 
~eluru i bostonu spadli do roli "prote­
stantów" a wraz z tym upadla myśl za­
łOlżenia politechniki łódzkiej 

W tym czasi~ pOWlstał nowy plan: czy 
nie mDrŻna byłoby zrezygnować narazie 

z ambitnych planów i poprze"tać na pM- Orgaruzacją zajmie się łódzki oddział 
oficjalnej wszechnicy na wzór "Wolnej T. N. S. W. (Towarzys.twa nauczycieu 
wszechnicy" w Warszawie? szkół wyższych). 

W ciągu kHku lat iSltnienia wolna O znaczeniu tej nowe; placówki kultu 
wszechnica warszawska rozvrinę1a się raJnej dla naszej miasta zbY'teczne jest 
znakomicie, angażując pl"ofesorów un.i- chyba 'wspominać . 
wersytetu war sza wskieg'o i gromadząc Wśr6d studen.tów wszecfmicy jest bat 
po·d swe skrzydła liczne rzesze słucha- dzo wielu łodzian, kt6rzy specjalnie prze 
czów, kt.órzy z różnych przyczyn nie bywali w Warszawie, by uczęszcuć Da 

mogli otrzymać matury i drogą wstęp- wykłady • 
nych egzaminów, odbywających się O troskach oodziennego życia akade. 
przed specj.alną komisją t!gzaminacyjną, rojków, przebywających poza domem, pi 
złożoną z pa-ofesorów wszechnicy, zdoby sano juź niejednokrOltme. 
wali wiedzę, speoja1izując się w obranej 

Wielu z poś.ród młodzie!Ży przery. 
dziedzlenie nauki. 

wało naukę, nie mogąc znaleźć odpo­
Zastanawiano się więc nad tern, czy 

wied:nich warunk6w, a co najwatniejs2!et 
w Łodzi nie mogłaby r-ównłeż powstać 

mieszkania w Warszawie. 
podobna inStytucja, utrzymywana przez . . , 
prywatną organizację nauczycielską Otworzerue na gru~cIe łódzkIm nQo. 
czerpiącą dochody tylko z wpisów v; we; placówki kUJlturalnej, iaką łe&t fUje: 
dodatku nie o wiele wy~szyOO od ~i- wo1nej wszechnicy war sza w.skiej cał, 
sów na uniwersytecie. Łódź powita z zs,dowolenf.em, 

Odpowiedni memorjał został prze- Społeczeństwo rodzki-e, a przedewS%., 
słany do Warszawy i po wielu sta,ra- stkiem władze miejskie winny dołoty~ 
niach udało się Si>rawę tę załatwić po- wszelkich starań, ażełby ułatwić tymf 
myś1nie. którzy dla pracy nad kulturą Łodzi po~ 

W Łodzi powstanie filja wolnej wszech święca,ją swą wiedzę i dObrą wolę. 
nicy warszawskiej, Ego. 

Tyl O 24 godziny Uniwersytet przez korespondencję Kiedy będą tańsze 
bilety tramwajowe? potrzymają was w policji, 

. jeśli będziecie jeździli kole­
ją bez biletów i nie zapła-

cicie kary. 
P. główny komendant poHcji państwo 

wej ogłosił rozkaz następujący: 

"Gdy pasażer nie je,st w możności uisz 
czenra p1'zypadającej od niego kary !pie­
niężnej za przejazd kole)ą bez wyku;pie­
nia biletu, winien jest . zgodnie z ustawą 
przez sąd najwy<źszy praktyką, odpowia­
dać przed sądem z art. 138 k. k., jako za 
niepodporządkowanie się obowiązującym 
przepisom. Wynikająca stąd potrzeba 
l1staleni.a jego tożsamości, jako integralna 
część wstępnego dochodzenia karnego, 
pozwala poliC'ji. jeśH ustalenie teżsamośd 
i. m1ejsca l!:t\.miesz-kania nie może być do­
konane w krótszym, niż 24-godzinn.ym 
okresie, zatrzymać takiego osobnika na 
ogólnych zasadach ustawowych w art. 

50 i 51 U. P. K. przepisanych, nie dłutej 
jednal{, jak do upływu 24 godzin. Jeś'li 
dochodzenie w kierunku ustalenia powy­
'żej wskazanych danych nie da zada wal­
niaiącycQ. wyników, pOiHcja powinna do­
prowadzrć winnego wraz z materjałami do 
chodzenIa do właściwego sądu pokoju 
(w·łaściwość terytorjalna we-dług miejsca 
zatrzymania winnego) i temuż sądowi po­
koju przekazać całą sprawą. O dalszym 
losie oskarżonego zad-ecyduje sędzia po-
1<oju. 

WSIkazane byłoby, !lIby w takich ra­
tach ze słów oskarżonego poHcia zapi­
sała do aktów wszystkie dane 00 do jego 
osoby, imiona rodzic-ów . ,miejsce rzeko­
mago }ego stałego zamieszkan.ia, miejsce 
urodzenia i adresy nafbHższych jego krew 
nych, aby <Lanę te po zwolnieniu oskar­
żon.ego przez sędziego dały jednak moż·. 
ność sądowi poszukiwania go czy to do 
sp1'awy, ezy też do wykonania wydanego 
zaocmie wyroku. 

Przetrzymanie dtużej ponad 24 godzin 
h-ie da się iadnemi względami prawnemi 
usprawiedliwić. 

Ustalenie tożsamości osoby może być 
dokonywane niclylko przez przedsla wie­
nie dokumentu osobistego (paszportu), 
lecz również i innych dokumentów urzę 
dowych np. wyciągu z ksiąg ludności, ze 
znań dwóch wia·rogodnych świadków, 
wogóle za.ś na zasadach, stosowanych 
prz,y dochodzeniach śledczych. 

Nowa metoda \vyższego nauczania w Polsce . 
Ameryka ze swoim konglomeratem robotnikom, włościancm i uczącej się Ostatnio poruszaliśmy w "Expressie" 

rÓŻI1ych narodowości, rozskzyga prOlhle- młodzieży. Zaru,d instytucji rozsyła sprawę nieprawnie pobieTanego przez ma 
mat ogólnej oświaty zapomocą dwóch za- wszystkim zapisującym się członkom gistrat tO-procentowego podatku od bile­
sadniczych środków: bib'lfotek rucho- spis przedmiotów, kŁóre tworzą organiza tów b'amwajowych. Aż do obecnej 
mych i uniwersytetu korespondencYlnego cję. naucz.ania. Nau~, każdego Zł nich chwili magistrat nie dał odpowiedzi na 
we wszystkich języka.(:h. obhczona Jest na 5 nueSlęcy, w przy:p'\1SZ • 

Ptróbował'O na polskim gruncie wpro- czeniu noświęcenia tylko iednte; godziny skierowane pod adresem Jego zarzuty. 
wadzić ten system Tow. polsk'O - amery- w dniu na naukę. Co miesiąc uczeń oirzy Jak dowiadujemy się, właściciele miesię. 
kańskie "Pala tnie" i aziałalność jego han muJe kilkanaście stronnie drukowanego cznych biletów jazdy występuję do za· 
dlowa zawiodła jednak, a strona oświato- kur~u, ,Przerabia,załączone 'przy kursie za rządu tramwa;6w " żądaniem ZWTO\U sum 
wa, która miała być jej 'dopełnieniem, dama 1 o~syła Je do ~we~·sytetu. 'P0 - pobranych od bilet6w tych z tytułu po-
tem 'Samem upadła. Dzrś na.sze koła o- wszechn -J koresp. MuS! te być czyruone I 

f,wiat.ow; wznawiają ten plan a pOlparle nader systematycznie, opracowanie kursu datku komuąalnego. 
doświa&zeniem i dok~adną znai'omością i zadanie winny być wykonane i wysłane ____ d 

stosunków miejscowych, niewątpliwie dn. 25 każdego miesiąca. 
pomyślnie go urzeczywistnią. Tu się nastręcza jedna uwaga, czy in-

Polski powszechny uniwersytet kore- stytucja zdoła "przerobić" i zreformować 
spondencyjny, z siedzibą w WaTszawie o tyle nasze spo~eczeństwo, aby się to 
jest placÓ'Wką s'Połec:zmą utworzoną przez udać mog1"o? Mooe dopomogą do tego 
ideowe stowarzyszenia i związ1d4 gropu- celu "Zasady wychowania", (dla rodzi­
ją(:e tak organizacje włośdańskie jak i 1'0 c6w i nauczycieli, pomieszczenie w spi­
botni'cze; tworzy on. szikołę, która przy- sie przecłmiotów wykładowych. Obej­
chodzi do domu ucznia. Ka.żdy uczy się muje on bogaJty program, nie tylko w za­
w niej tego co mu jest potTzebne co ma kresie og6lno - kształcących p1'zedmio­
ochOltę w spooow przystępny a tani. Je- Łów, ale i trzech ięzyków nowoo:ytnych: 
dni znajdą w niej dopełnienie swojej wi~ roJnicy znaj.Cą w nim wskaz,ówld zawodo­
dzy, drudzy jej po~ząrt:kowe p,odstawy. we, robotnicy' dowiedza się w sposób 

Dlatego uniwersytet korespondencyj- naukowy, c formach ruchu rOibotniczego. 
ny służyć może zarówno i urzędnikom, Nowa ta forma nauczania zyskać win-
nauczycieIom, działaczom spdłecznym iak na jaknaisr.ersze ITozpOlWszechnlenie. 

• 

• 
Co tu dużo gadać, . , . , kiedy 

bo nIema o czem mOWIe, 
dziś każdy ciągle mówi 

J [lem ~i~ nie mówi" I 
---=- -=r ~ 

Osobiste. 
W dniu WCZOl'ajszym bawił w Łod:4 

p. OedeT, dyrelrlor "Augsburg - Nunn­
berg Maschinenfabńk", jednego z naj­
większych kompleksów fabrycznych Nie 
młec, należącego do koncernu Ha.niela. 
Zakłady augsburskie udzieUły ostatnio tir 
mom polskich, ubywającym maszyny, 
kredytów, dochodzących w sumie do m!l 
jona dt>lar6w. 

Hymn narodowy . , 
gruzlnow • 

Wedhtg prz~kladu proo. Ludwillia .MCot 
ncwida, hymn narodowy gruzInów ma na­
stępujący tekst: -

Niech b~dzie błogosławiona 
Ojczyzna nasza - Iberjal 
Kraj najpiękniejszy w W st-echświecie, 

ziemi korona, 
Cel życia, krt6:ry wyśniły duszy rmiste~1 
Niech tyją braterskie dłonie, 
Niech żyje ~6jnia miłości.. 
Ni'ech wszędzie lud na,gz owionie, 
Niech radość wśród nas zagościł 
Niech wyzw'olenia pęd prężny 
W olnośd sięgnie wawrzynów I 
Niech żyje duchem poŁęż::ly, 
Przesła wny naród gruzinówl 

Konkurs fryzjerów. • 
WLuna P.ark w Paryżu odbył się nie 

dawno konkurs fryzjerów. Do konku1'lsu 
stanęło 25 mistrzów, Każdy z ruch otrzy­
mał po dwie klijMtld, jedną z długiemi, a 
jedną z krótkiemi włosami. 

Pierv/szą nagrodę w sumie 5.000 oirz., 
mał p. Perutka z Triestu, który zręcznie 
ukrył dług:e włosy jednej klijedld i uło­
żył tak ładnie krótkie włosy drugtej, ze 
sędziowie nie potrafili rożniżnić. któ.'a ~ 
;o;.ch ma włosy; ostrzyżo~.. - -

, 



Walka d'Wll Straussów ® 

Ojciec i syn -- słynni muzycy. 
Przed osiemdziesięciu laty, 15 paź­

dziernika 1844 r., zjawiło się na łamach 
urzędowego dziennika wiedeński~go 
"Wiooer Zeitung" ogłoszenie, zaprasza­
jące na "Soiree dansante", w kasynie 
przedmieścia HieŁsing. PodcZ<1s wie­
OZOI"ku tego dyrygować miał po raz pier­
wszy własną orkiestrą Johann Strauss 
(syn), wobec czego poleca się łaskawym 
względom szanownej ptibliczności. 

Ogłoszenie to wywołało prawdZiwą 
sęnsację, choć zapowiedzi ~oocertów i 
zabaw tanecznych hyły w muzykalnym i 
wesołym Wiedniu zjawiskiem niema,l co 
:dJziennem, posiadało bowiem ciekawą 
1!;istorję. 

Straussem a młodym, walka która mani­
festowała się tak gwuftownie i jawnie, 
że muzykalna publiczność 'wiedeńska po­
dzieliła się na dwa, zwalczające się rów 
nież gwałtawnie obozy: zwolenn1ków 
Straussa 'Ojca i Straussa syna. 

Ale dziewiętna'stoletni wówczas Jo­
ha,oo Straus,s (syn) nie myślał ustępować 
ojcu. Czuł w sobie talent i zapa! młodoś­
d, który go pchał do' czynów samodziel­
nych, hez Wlzględu na wsze·tklie przesZ!lw 
dy. 

Wreszcie powiod'ło się mł'omiei'icowi 
utwonyć w~asną Orllciestrę i w "WieM'r 
Zeiftmg" z.jawił'O się p,owyżęj wSptomnia 
ne zaproszenie. 

()t.o, mian'oWicOO, sta-rrowiło epilog za I stało się to, co Slię stać musiało. 
clę'tefj walki syna z ojcem, rewolucji mło Młody dyrygent wyrósł odrazu na boha­
dości przeciwko starości, gdyż Johann tera, na ulubieńca wszystkioh obecnych 
Strauss (ojcie'c) był stanowczym wrogiem na wiec2lorku wie'denek, a śród innych, 
myśli, aby S)'lll jel10 miał się poświęcić r6 pl'looukowanych tego wiecroru., kompo­
wni~ muzyce. Wypływa'ł'o to m'Oż'e z zyoji jego, ś'wieżo skompon'Owany wall c 
j)ł'agnienia, aby syn nie poświęcał się za "Sinngeruchte" mu-si'ał być P\owtarzany 
,wodowi, w którym ojciec Illi,ał przejścia ciZ!temaście razyl 
ciężki'ej mO/te teZ z poglądu nieprzy-
''chylnego na muz"'Y'~alność syna,W ktÓ!rej Trjumf ten młodości ta,l( roz.eniŁ1fzjaz 
widział' dążenia sprzeczne z własnemi m'Ował ~~et . starych ~W'olenndlk6w 
poglądami na myzutkę; może wres'zcie S~,raussa 'Ojca, :te doprowadzIł do sp.otka 
tkwiła w tern zarorość, me :zmO!fząca o- J nia si~ obu ~trB;ussów i do rozczulaJące­
b'Ok sieJbie rywala - dość, :te wywiązała go pOJedn.acia Się rywalów. 
Elę z lt-ęgo xacięŁa wa!lk.apomiędzy starym Inne czasy, inni qudriel 

--'xx--
Jak hrabia ściągał podatki? 

Pn:eIćł S1Iiu dniami pMyslkla policta 
tłakronała ares7iŁowarua,ktÓlre zarówno 
ze wzg'.lędu na osobę aresztowanego i je 
~ przestępstwa, jak i na okoliczności w 
iakich ddkonano ar-esztowanlia wywołała 
'wielką sensację. T}'IIll człowiekiem, któ­
rym policja zam'teresowała się tak siil:nie, 
iże mbrałia go od roża chorej żony, jest hr 
Rene AHons de la Roche-LamJbert, który 
os.pr6l>ował za;bawić się ściąganiem podał 
1i6w, ale na własną korzyść. 

Młody hr. de la. Roohe-Lambęr1t, nie 
młiał w dot~hczasowYm swem życiu 
szczęścia. Próbowę.ł on kariery w rozmai 
tych kierunkach, przez jak'iś czas zajmo­
W'~ł ,się iPTawa1lłi gieMowemi, był potem 
agerltem han41o" ... ym Hp., spełniał funkcj-e 
cle dochodząc ied:n!ak do właściwego ce 
ru, do majątku. Aż nagle p-ewne~ dnia 
p1"Zyszedł mu świetny pomysł dio głowy. 
Zaitll-s1aIował się w Paryżu, ialko 'adwokat 
speojaHs'ta &l'a spraw pooattJkowych. Dzię 
ki swoim S'zerokim stosunkom t>owaJrzys­
kim wkrótce miał pokąźną n,ość klijen­
Mw. Uważał jednak, .ze to jeszcze nie 
d'Ość szybka d~og'a do z:t'O'biema majątku 
i wówczas chcą-c przyśpieszyć pochód 
szczęścia przygotował sobie plan wpraw 
dzie sprytny, ale me bez zarzutu. Kazał 
sobi:e spoTządzić kaucruJkową pieczątkę, 
komp1e'tnie podobną do tej, jakich używa 
ją francuscy urzędnicy 'lIzędu podatko­
wego i szacunkowego. Jeżeli np. klijent 
p~zedstawiał hr. de la R.toche-Lambe!'t do 
kument' pł~tniczy, . to pseudo-a.dwokat 
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Romans z ;tycia cesarskiego 
dworu rostjslUego. 

--o---

Najciekawszem wszakże ze "zleceń', 
tktć1re przytoczyliśmy, badało jak n.astę­
"uje: 

"Proszę powiedzieć Annie, żeby wyje­
dnała u ca.rowej przyjęcie pewnej kobiety 
t'lazwiskiem HeiJssmann; będzie prosiła o 
audiencję na 30 sierpnia o godz. 12 w po-

, ludnie. Ma ważne uSltne zlecenie od ce­
sa:,za". 

Rasputin mógłby to ostatecznie sam la 
łatwić, ale nie wiedział nic o owej Heiss­
mann, wolał więc sprawę przeprowadzić 
przez Annę Wyrubcwą. Zatelefonował 

więc do niej: 

- Anieczka - rzekł - przyjdź do 
mnie za1'az, duszko, i1lam ważne zlecenie. 

Po kwad1;",ansi~ Wyruhowa już b)"ła u 
ele~o. Pokazał ~ej z.le<:we. 

sam stemplował i. podejimowaf 'Opłatę. P,o 
mewrut %Jaś nie krępował się państwową 
taryfą, więc kazał sobie więcej płlacić aJtli 
:tell uTząd podatkowy. W ten sposób do 
konał oszustw na baro~ p'Oważne su­
my. 

Wreszcie ied:naik pewnego pięknego 
dnia poH-cja wpadła na trop ;eg'O macru­
nacfi. W 6wczas hrabia zwąchawszy pis­
mo nosem, uloOltntił się zagranicę. Przeciw 
ko hTahiOOlu de la Roche-Lamberl -odby­
ła się w jego nieobecności ro'zpr'aWla, sku 
tkiem której sb..zano go in oontumacian 
na 5 lat więzienia i 5 lat Ultraty praw oby 
watelS'kich, oraz 1000 franków kary za 
nadużycia państwowej pieczęci. W kilka 
tygodni później policja stwierdziła, fe 
'Zbieg przebywa w Medjolanie, "'tanim je 
dnak zdołano go trum zaa'fesztować opuś­
cił miaSlto, aby 'Odwiedz1ć swoją pOZlOsta­
łą w Paryżu, n1p.bez,piecz:nie chorą żonę· 
Zaledwie jednak hrabia wszedł do miesz 
kania żony już ZJjawiH się dwaj przedsf.a­
wici'ele ,poH.cji i zabrali go ze sobą. 

Do bieguna z kinem. 
Amundsen przygOll:owu~e nową wypra­

wę do bieguna, która wyruszy w ma.ju. 
Pewn,e towarzystwo filmowe amerykań­
skie poczyniło star 8Jni a , aby mogłO' do­
konywać zdjęć w czasie ekspedycji pO'. 
larnej Amundsena. 

- D Qibrze, ojcze Grigorji., - rzekła z 
pok01'ą Wyro,bowa -- stanie się według 
twej wolL 

Dnia 28 sierpnia 1916 r. prz)'Ibyła do 
Petersburga panna Helena Heissman­
nówn.a, wed~ug paszportu - oIbywafelka 
holenderska. PC" szport nczywi'ście był 
fikcyjny. Prawdziwe imię i nazwisko 
brzmiało -- Hertha Hei~s. Inicjały pOZIOM 
siawloJ."o w pseudo.ni,ffi(ie te SClme ze wzglę 
du na znaki na bieliźnie. Był zaś pselt­
donim podobny do n!:'.L:wiska, aby w razie 
gdyby agentl:ka mówiła ;e przez sen, lub \'( 
słanie nielrzeźwym . nie było wiellkiej r6ż­
nicy. 

Widzimy więc, do jak drobnych szcze .. 
góHków sięga,la pr'zemyślDiość nierniedkiej 
akcji szpiegowskiej, jak rc' .maite E"wentu­
alności starali s~ę przewid;deć i jak WS3y­
stek, każdy najmn1ejszy krok nawet był 

I 

głęboko a skrupulatnie obmyślo!lY. 
Hertha 9'ciss alic..s Helena Heiss­

mann był? najzdolniejs lą agentką nie­
mieckiej służby sz.p:egowskiej. Była to 
dwudziestodwuletnia bl0l1dyn·ka niezwy­
kłejurody. Pracę swą pełniła ideowo, 
choć, oczywiście, t'l'yb życia i cała attmo 
sfera b~ur szpiegowskich znieprawiła ją 

znacznie. 

- -, 

Apostoł czarnej rasy. 
Gan,:"ey wzywa murzynów do buntu przeciw upodleniu. 

Kongre.s .murzyński odbyty przed me­
da'wnym Cl!asem w Nowym Jo~ku, o któ­
rym tyle w pTasie mówi'ono, zwrócił ogól 
ną uwagę na os'obę energicznego przy­
wódcy ruchu mUt"Zyńskiego Garvey. Ozło 
wiek ten słynie z niezwykłych zdo1ności 
umysłowych i porywającej 'Wymowy, co 
czyni go "murzyńskim Gandhim". 

Gal'vey przyszedł na świat, jaiw syn 
trudniącego się ro1,nictwem włościanina. 
Miejscem urodzenia jego jest J 'amaiaa.. 
Uczęs'zczał on do szkoły ludowej w Kin­
gsło'wn, a mając lat 16, 'wstąpił :na 

praktyk~ zecerską do dmkarni. 
Już w dwa lata p'otem załozył d'z:itenmk, 
który je&nak z powodu bralku piea:ńędzy 
upacN. Ge:rvey udał się wówcza,s, celem 

uzupdniel'lJa swego wykształcenia, do 
Londynu i później słuchał ta1{'Że wykła­
dów w paryskiej Sorboni~, a :następnie 
,odbył podrÓ'ż po Europie. 

Wróciws'zy dl() Kingstown, ~łożył on 
n:atychmitast nową gaze'tę, które; p~omlen 
ne aIl'Itykuły 

wzywały murzynów do bu."1tu. 
Płomienne sł'Owa Garveya m'e znalazły 
jednak tadnego ocha. Przeciwnie, mu'l"zy 
ni zachowywali się nieprzyjaźni·e wobec 
dążeń Gerveya, co jednak nie osłabiło je 
go Z'apału. 

W roku 1917, Gervey osiadł w Haar­
.Jem na przedmieściu Nowego Jorku, za­
mieszkanem głównie przez munynów i 

tam rozpoczął ~n6w swoją propagandy. 
styczną kampanię. Po raz pierwszy sło­
wa jego nie padły na nieurodzajną <flebę. 
W ojna poruszyła ta'kże umysły wśrÓd mu 
rzyn6w i wzmoc,niła ich Saill1'OpO czu ci e , 
Zwrot ten wyraził się i w ten sposób, że 
ze wszySItkich stron Garvey ~tuymttje o 
becuie pieniądze do swego rozpon:ądzc 
nia. DzięJki temu e~zystencia te~o bojo­
wego organu p.t.: "Negro WorM", z:ost,,· 
ła zaoo%piecZJona. Pcnad~o Gervey 

występuje jako trybU!1 ludu, 

·a słowami je·go upajają się łłum~. Wkrót, 
ce ten murzyński Gandhi mógł iu,t rzucić 
harsło: "Kto nte ze mną, ten przeciw . " mnle. 

Załoiiona dziś Liga, celem poprawy by 
tu myt"Zy:n.ów, 

liczy już 4 miljony zwolenników 

a kasa. iej, dzięki wzrastającym WCH';;: 

skłia·dkom człon~wwskim OOl'aJZ bardziej 
pęcznieje. Z wkhl.de'k ty.ch ,Q?łaca:na jest 
obsługą olkręŁów, "Btack Star Ltn.e", u­
trzymuje k'omunikaClję pomiędzy Sta­
llIami Zjednoc1Jooemi, Afryką. :i Antyi,ami, 
czyli trzema cen'tra."Ili czarnego śv"iata. 
Na tern jedna.k nie kończy się prop;.gall­
da. Garvey wysyła do wszystkkh okolic 
i krai6w ,gdzie znajdują się murzyn; swo­
tch em:is'arjuszy, głoszących j,~ ,...··;':1n­
geiję 'Wdności:. 

Z miłości do matki 
uciekł z ciężkich robót do Paryża. 

Sądy paryskie r07JStrzygały meZ'Wy- matką. P. uciekł do Wenezueli gdzie pea 
kłą sprawę. Na bruku tamJtejszym zatrzy cował na plantacjach i uciułaivszy P6-
mano 3O-1e'tnieg>o GasŁona P'Ommier'a, trzebny fundusz, odbył pod.róż do Pary­
który nie mógł przedstŁawić Ź1adnych do- ż,a. Matkę zastał przy życiu lecz w w~el 
wodów osoblstyoh. StwierdzC'Ilo, iż czło k'iej biedzie. Ni'e mćgł jej dopom6dz, bo­
wiek ten za przestępstwo 'kryminalne wiem nikt mu j'ako pozbawi'onemu dowo 
był sklazany na 7 lat cleżkich robót. Po d6w nie chciał dać pracy. W końcu za ... 
odbyciu kary Pommie,r winien byt takiż czął żebrać i w6wczas zosrl:ał sC'hwytany. 
przeciąg cza'su pozostawać na miejscu Obecnie oczekuje go po"ttómy powrót 
pod dozorem policji. Gnany tęskotą za i dodatkowa ka'ra za ucieczkę. 

Zemsta za odmowę ręł<i. 
W Ley'den w łlOiland'ji, student odnaj 

mujący pokój u pewnej rodziny na 
Bree.derstraat, oświadczył się () rękę pan 
ny mającej dkna z ptl"ZeelW'llej ~trony uli 
er i zastai odpalOltly. Z tą chwilą, nie 
fortunny k'onkuroot siedział Vi Qlknie z re 
wolwerem w ręku od rana do wieczora 
bez przen~y. PokurŁował wśród zieleni 
kwiatów oikiennych, nieraz całemi gO'dzi 
nami nieruchomy to znów gestykuIowa w 
sposób ZJdradzający rozpacz. Ojciec pan.­
ny dług'O cierpiał ten widok drażniący 
nerwy jego i córki i nareszcie zwrócił się 
o pomoc poHcji. Komisarz ciężkie miał 
zadanie, gdyż posladzrJ'zpaczonego a­
manta nie widać by~ z ulicy 2Ja'tem jeg'o 

Pochodziła z do/brei rodz.in.y urzędni­
czej. Ojciec tej był k10mlsarzem policji 
w jednym z narbardziej arystokratycz­
nych okręgów BeT'liilla. He~tha była za­
wołaną sp'OtrtŁsmen'ką, uprawiała z zapa­
łem · wszytStkie sporty, mia~a nawet mi­
strzostwo Berlina w' 'P~ywaniu na 50 i 
100 m. dla pań i jedyna z k'obiet wSFa-

ni'a'le p'ływala "cravrl'em". \Y/yr&miła 
się też w "AUdeutsches Pt'eisturnen" w 
1913 r .. a gdy wybuchnęła wojna, zaJco'Ó. 
czyła ,,;laśnie turniej tennisowy o mlstno 
sh"o kluhowe, otrzymuiąc w "mixed -
dou'b'Ies" pierwszą nagrodę ze swym 
młodym i bał'dzo przystojnym pal1'tneTem, 
którym był HeUmuth Freiherr von Goit­
heion zu W O'lh:br(kk. "Blaues Auge, Mom­
des Ha.a.r" mieli olboje, pozartem zaś on 
wspania'łą swą postawą przypominał 

Lohengrina, ona zaś, rosła i smukła, była 
prawdziwą nowoczesną Walklrją. 

Oddawna już uważano ich ~a narze­
czonych. HelHnuth bywał w domu ojca 
Hel" :hy, któ.ry był dumn;T ze swego p'1'Zy­
szłego zięcia. Lecz oto ucztę z ,okazryi za 
kończe'uia turnieju tenisoweg·o z a'tl}ą cH a 

tragiczna wieść o mobirlizacji. Rozcho­
dzono aię w nastroju poważnym, lecz by 
najmniej nie pnygnęb~onym. Zbyt długo 

ukazywanie się w oknie nie było pubHet 
nem. Po upływie paru tygodni policja u­
legła prośbie są.siad:ów i 'Odwiedziła mle 
sZi1ca:n.ie studenta. Jaiksię o'kaZiało, do 
ekspozycji bezruchowej był llżyvJ'attly ma 
nek:in, w p'()Ika~ach zaś l)1chowych wystę 
pował niedoszły mąż a najczęście1 zmie 
niający się kolejno jego 'koledzy. P'O wizy 
de policj'a.nta ponury obr.a:z znikł. 

CZYTAJCIE 
"REPUBLIKĘ"" 
-~ 
wychowywano :oUemc6w na ~'ołniei!'ZY i 
'Wipajano w mch zapał wojenny, by nie 
mieli się radować w głębi duszy, że oto 
nareszcie można będzie wyładować na· 
gromad"'oną 1:aiami energię wojenną. 

Zdawano sobie wsz.akie slprawę t 

niebeZipiecze.ństw, to też władze wyda ty 
uSlta,\\rę {t t. zw. ,,!<riegstTauun!!(, dzięki 

któreJ nowo'zadągnięty żo:rn'ierz m(;.~ł 

przed wyj'azdem na front p-ołt"czyć się do 
zgon'!lym węzłem mał'żeńskim z ukochet­
ną bez zwyikłych fonn ahl ości, z.apo· 
wiedzi i t. d. 

TIO te:z już po dwó-ch dtniach HCiHmutl\ 
i Hel'thó. &tanąĆ mieli na ś1ubny'1ll ko­
biercu. Lecz okaza~o się, że pulk nie­
bieslkich huz.ar.ó:w, w kłtórym He1'Ill1luth 
był rotmistrzem i'lllŻ (} dzień wcześniej zo­
stał wysłany na fronlt. D10a oo:hycia 
"Krie.gstratltlng" Hellmuth miał przybyć 
po 2 tygo;druach, tymczasem zaś .,d4iany 
w ,Je,lci:g'rau" cały poprzystra1any kwia­
tami przez Herthę, prz ~jeżdżal dumnie 
przez ulice Berl:~ia ze swym sz Harl'rOnetIl1 , 
,przy dźwi~kach marsza: "Es l'eiten die 
bla'11en Husaren" .. , 

(D .c. n.). I 
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PIERWSZ.A PRZEDG. AKCJOW A. 

Głosy prasy francuskiej i niemieckiej o nowych wyborach. Nowy Jork 5.16. 
Londyn 23.19. 
Paryż 26.82. 
Belgja 24.70. 
Szwajca:r;a 99.40. 
Włochy 22.47. 

Berlin. 21 października. 
Prz-rgotowarua sirronnictw do walki 

'ryborcze; są w pełnym to.ku. W ode­
:wach i 'W artykuła<:h pism partyjnych za­
')owiadają "ecz prosta wszystkie stron­
,1;dwa $'Woje zwycięstwo. 

przejścia z szeregów stronnictwa demok mować się działalnością pal'tji demokra­
ratycznego do niemieckiej partji ludowej tycznej w Niemcz~ch, która rozwija 00-

są właśnie oznaką tych zbiorów. raz energiczniejszą dzialalność. 

Pisma praWli<:owe przedstawiaJI\ roz­
wiązanie Reichstagu,_ jako zwycięstwo so 
r';aln0j demokracji. Nawołują one do po­
, ,lczenia się Niemickich nacjonalistów 
iUeut5ch nationale) oraz niemieckiej 
partji lud.ow~j (Dep'ische V olkspar-Łei) dla 
'walczania socjalnych demokratÓw. 

"Lokal Anzeiger" plsze: 
- Program i wspólne cele watki obu 

'vch stronnictw narodowych sa:me jui 
".ręcza;ą, iż zwycięstwo· musi być osiąg­
. ęte, jeśli Niemcy nie mają spaść do rzę­
~u bezwolnych narzędzi w ręku ahcych 
"lOcarsŁw. . 

"Deubche AHgemeine Zeitun-g" stwier 
dza: 

- Nadszedł ~ ateby Niemiecka 
"arlja ludowa i Niemieccy nacjonaliści za 
warli przynajmniej układ wyborczy. 

"Der Tag", pismo niemieckiej parlji 
:'ldowej pisze: . 

- Niemiecka part ja ludowa znałazła 
no wielu błędach, które uważała może za 
konieczne w interesie ustalenia stosun­
ków w Pań-sltwie, w końcu znów drogę na 
prawo. Zbierze ona owoce sego zdecydo 
wanego stanois:ka w ostatnich tygodni.ach 
w formie wyników wyborczy<:h. Licż.ne 

Prasa francuska o roz­
wiązaniu Reichstagu. 

Paryż, 21 października. 
Prasa francuska przyjęła z zadowo­

leniem fakt rozwiązania parlamentu nie­
mieckiego i widzi w tym trzeźwość poli 
tyozną; lewicy, która nie dała się zł,apać 
w sieci nacjonaHsŁów. 

"InformaHon" wyraża nadzieję, że no 
we wybory w NiemC'~ech dadzą więk­
szość demoIkratyczną, która przyczyni 
się do nawiązania z powrotem prawdzi­
wych st<o$11D.k6w przyjaciel15'ki<:h z Fran­
cją. 

Pisma nacjonalistyczne, natomiast 
przemilczającą zupełnie rolę, jaką odegra 
ły w ostatnich wypadkach politycznych 
w Niemczech demokraci i zadawalniają 
się stwierdzeniem tylko samego faktu 
rozwiązania Rei<:hsŁagu. I. A. 

Prasa angielska o demo­
kratach niemieckich. 

Londyn, 21 października. 
Po ra·z pierwszy od czasu śmierci 

Rathenaua prasa angielska poczęła zaj-

Kelnerzy z "Tivoli" przed sądem. 
Podawali gościom w niedzielę wódkę do obiadu. 

24 ez:erwca 1924 roku o 12 wieczorem czyl, iż nazwiska kelnera nie zna, a na­
rh'SZY posterunkowy teop-old. Morawski, stŁępnie w kantorze, dokąd się udali poli­
wraz :z; posterunkowym Adamem Sztybry cjanci poda:ł fałszywe nazwisko kelner-a i 
cero udali! się do restauraej1J "TivoU" wreszcie kiedy M. i Sz. prz.echodziH przez 
przy u:Licy Przejazd nr. 1 ce'lem skonsŁato ciemny korytaTz, Idzikowski wraz z kel­
wania, czy tam pomimo święta nie odby nerami, pom~ędzy którymi byli Mi1czar­
'.\Ta się potajemny wyszynk alkoholu. Siki i Sottysiak, obstąpili posterunkowych 

Posterunkowi zauwa2yli, te gościom i usiłowali wyrwać filitanki z wódką. 
do st-olików podawali kelnerzy alkohol w W <:zasie bójki Morawski uderzony 
filiżankach, dJa tego też jednego z kelne został przez jedn,ego z kelnerów, wskutek l 
rów, a mianowicie Milcza'l'skiego zatrzy- czego upadł, a Sztabryca . kelner Sołty­
maH w chwiH, kiedy niósł na taey w fiU. siak silnie ścisnął ze rękę, wskutek cze­
?:ankach wódkę. go jedną z tych filiżanek opuś>ił na zie-

Mi1czarski przewr6cl.t tacę taki że fi- mię. Oprócz Idzikowskiego i Sołtysiaka 
Jiżanki upadły na :demię, a wódka się nie udało się poznać napastników. 
wylała. EpHog tego za;ścia rozegrał sh~ w 

dniu dzisiejszym przed S. O. pod przewo-
Dwie mifanki iednak' ocataty. dnictwem sędzieg.o Korwin _ Korotkie-
M. usiłował je wyrwać, 00 mu się Je- wicza. 

c1nak nie udało. Oskarża prokurator Stachowski. Bro 
PQniewat MUczanki na'ZWiska swego nią podsądnych mecenasi Piotr Kon i Ste 

<O.iawnić nie chciał, przeto posterunkowi fan KobyHński. 
udali się do współwłaściciela restauracji Wyrok podamy w jutrzejsz.ei "Repu-
[dzilkowoSkiego, !który początk·owo zazna- bUce". As. 

--x x-

Krwawe walki byków VI Budapeszcie. 

"Daily HaraId" a nawet Ił Morning 
Ppst" stwierdzają, że do nowych wybo­
rów .doszło w Niemczech dzięki zdecydo 
wane; postawie demokratów. 

Sz<;zególnie zadowolenie prasa wyra­
ża z tego powodu, że demokraci nie chcie 
li się zgodzić nawet na pozostawienie mi 
nisŁra obrony krajowej Gesslera w gabi­
necie prawicowym. 

Strejk na giełdzie berliń­
skiej. 

Berlint 21 paidziernika. 
Giełda berlińska zastrej'kowała. Prze­

bieg strejku był normalny, więe rezolucja 
i wstrzymanie się od "pracy". Maklerzy 
giełdowi oddawna sarkali, że rząd unie­
możliwił zbyŁ vtysokim podatkiem obro­
ty giełdowe. Kilkakrotnie zwracano się 
do rządu Rzeszy z żądaniem zniżenia tego 
podatku. Ostatnio na konferencji ~ełdo- . 
wej opracowano wniosek i przedłożono 
go rządowi. Na ten wniosek jak i na na­
stępne rząd nie dał odpowiedzi, więc ma­
klerzy schwycili się ostatecznego środka 
i dziś nie notowano żadnych akcji. 

DRUGIE NOTOWANIA WARSZ. 
Dolary 5.18 i pół. 
Tendencja bez zmiany. 

PRZEDGlE'LDA GDAlQ'SY~ .. :'" 
Zloty 107.50. 
Warszawa 107.16. 
Dolary 5.59. 
Przekazy na Warszawę 5~19.' 

PRZEDG. AKCJOWA < 

B. Dyskontowy 40. 
B. Handlowy 6.90. 
B. Zachodiu 2. 
B. Kredytowy 0.30. 
Cegielski 0.71. 
Starachowice 2.90. 
Rudzki 1.60. 
Lilpopy 0.77. 
Modrzejów 5.50· • 
Ostrowiec 8. 
Zyrardów II 19. 
Chodorów 5.50. 
Parowozy 0.30. 
Pocisk 2. 
Wę~iel 4.10. 
Borkowski 1.30. 
Haberbusch 4.95 --­
Lazy 0.14. 
Tendencja mocnłejsza. 

NotowanIa złotego polskłe~o w dniu 
Wstrzymany przyjazd 21 października 1924 r. 

przedstawiciela sowietów Londyn 23.34 i pół. Nowy Jork 19,25. 
do Warszawy~ . . Praga 655 i jedna czwarta. Wiedeó·13.000 

Warszawa, 21 października -13.700. Banknoty 13.480 -13.620. Ber-
Według niesprawdz.onych dotychczas lin wypłata na Warszawę 80.19-81.81-

wiadomości wstrzymany został przyjazd na Katowice 79.99....:..81.61, Pary t złoty 
do' Wa1'strawy nowego posła sowietów 368 i pół. 'Zurych 100; Gdańsk goŁ. 107.48 
Wojkowa. Jak słychać, powodem zwIo -108.02. 
ki jest sytuacja wytwoTZ-ona przez ostat­
nie napady na urzędników polskich w 
Rosji sowi'eckiej. 

Jak Wiedeń uczci prochy 
Sienkiewicza? 

Wi~deó, 21 paźdz:iernika. 
Rząd 4'ttsłrjacki oznjamił poselstwu 

polskiemu w Wi·edniu. iż na uroczystość 
Sienkiewiczowską W Wiedniu będzie wy 
delegowany jeden z czynnych ministrów 
austrjackich • Prawdopodobnie na dwo­
rzec Franciszka Józefa, w chwiLi przyby 
cia zwł'ok Henryka Sienkiewicza, przybę­
dzie kanclerz dr. Seipel. 

Poselstwo polskie wydelegowało do 
Insbrucku se.k·reŁarza Swolkena, ażeby 
począwszy od Insbrucku konwojował 
zwłoki Henryka Sienkiewicza do Wiednia 
Udzia'ł w uroczystościach żałobnych wez­
mą także liczne organizacje i stowarzysze 
nia literacko - naukowe niemieckie. 

GIEŁDA NOWOJORSKA. 
Nowy Jork, 21 paździe~ 

Kurs dzienny 2 proc. 
Londyn 4.49.87. 
Londyn 60 dni 34.46.75. 
Paryż 5.22. 
Amsterdam 39.34. 
Pra~a 2.98 ... 
Berlin 23 i siedem ósmych do ;tA 
Kopenhaga 17.15. . 

NOTOWANIA BA WELNY. 
Nowy JorkI 21 października. 

Dow6z do p'ortów Atlantyku ł Gotftt 
B5.000, wewnątrz kraju 46.000, do Ang1ji 
25.000, na konŁynerut 4.000, loco 24.00, pat 
dzierp.ik 23.75-85, grudzień 22.81-85, 
styczeń 22.94-98, marzec 23.25-~ 71 

kwiecień 23.40, mai 23.45-50, lipiec 
23.20-25, wrzesień 22.35 

Budapeszt, 21 października. pit<:ad'Orowie i banderillero, ratując swe- Wypadek na wyścigach. 
Od szeregu miesięcy przygotowywane go kolegę, ale torreador mimo tego od- Rzym, 20 października. 

Nowy Orlean, 21 października 
Loco 22.80, październik 22.72. ~rudzjel\ 

22.7B, styczeń 22.82, marzec 23.15, ma'; 
23.30. 

i początkowo mb onio.ne przez władze niósł dosyć silne okaleczenia, twk, że mu' Na dzisiej'zych wyścigach automobi-
walki byk6w, odbyły się Dare$zcie w Bu. I$iano go wynieść z areny i zawezwać po- lowych o wielką nagrodę Europy VI Mon 
dapeszde potaz pierwszy. Udzielono ze go:towie ratunkowe. zy hr. Zb-orowskiemu zdarzył się śmier­
zwolenia nL te walki pod warunkiem; że W czasie dalszych wa.lk, pewien ban- teIny wypadek. Automobil jego przewr6 
zwierzęta, biorące udział 'W walce, nie derlllcro, drażniący byki'- czerwoną chu- eił się w pełnym bjegu, wskutek czego 
będą zabijane. Spodziewano się niesły- sią, zosŁał powalony na ziemię i przerzu hl' Zborowski rzucony został o drzewo i 
chanego napływu widz6w, t-ymczasem eo-ny przez zwierzę po za arenę. Roz- ro~bił sobie czeszkę. towarzyszący tnU 

• Liverpool, 21 października. 
Październńk 13.13, styczeń 13.04, mA 

r~.ec 13.09, maj 13.10, lipiec 12.98. 
Brema, 21 paidziern.itka 

Bawełna - 26.12 

ferkwencja nie dopisała. W cza-sie nie- wścieczony byk wyskoczył ostaJt.ecznie s7)ofer-mechanik równlei wyleclał i doz Nowa ustawa O przekształ. 
dzielnego przedstawienia przyszło do nie po ta ogrodzenie areny, ale go szybko nał ciężikich obrażeń. Zborowski zmarł w ł 
miłych wypadk6w, ponieważ bylk por- schwytano. Torreador chciał go dokoń- drodze do szpitala. l caniu spó ek. 
wał jednego oz torl'eaoorów na rogi. Ze czyć ciosem szpady, ale po1i<:ja zabroni- .---- ------11 Nasz warsz. kor. telefonuje: 
wszystkich stron pospieszyli wpawdzie ła tego końcowego efektu. I _: Sala filharmonji :_ I Onegdaj w mUUslerstwłe skarbu od. 

Okazyjnie do sprzedania 
meble z pokoju słoloweg • 

WIadomość: S1enkiewicza 31, m. 1.~~.t~ 

I I była się pod przewodnictwem proł. Hen-
I DZiŚ o godz. 8.30 w. • ryka Konica przy udziale przedstawicieli 
III 1 I zainteresowanych ministerstw konłeren • 

• 
111 Le o e m o t I cja w sprawie rozpori:ądzenia prezyden_ 

ta RzeczrJ>Ospotitej o przekształcaniu 
I spółek akcYlnyclt na spółki z ograniczo­
I ną odpowiedzi:\lnością i odwrotnie spó-

wygłosi odczyt p. t. 

Sawi kow • łek z o)!n1niczoną odpowiedzialnością na 
• spółk a!tcyjne. 

Trup kontrrewolucji (Na tle waekl- i Nowe rozporzr.ldzenie, ujednostaJnia. 
migr. losYJ·sk. i Europy z bolszewizm.) I fące procedurę przeltształcan'a spółek 

dla ca ego paćstwa ma na celu ułatwie-
BIlety od d, 1 do 5 w kasie Filharmonii. nie przechodzenia s ółek z jednej formy 

ma__ _ ___ CII_ __II aa drugą.. UkaZe się ono niebawem. 



• miejscowości Lucca buduje się "becnle jeden z naJ­
"spanialszych pomników na świecie na cześt poległych 
jołnierzy. Fotograf je ,nasze wyobrażają moment położe­
nia pierwszego kamienia pod pomnik przez króla włos­
kiego oraz og61ny obraz pomnika, dłuta znan~99. r~~źbia-

rza Qlacomlno Castiglionl. \ ' 

• - 6tr.7 • 

WOJNA DOMOWA W CHINACH. 
Londyn, 21 paid!ziernlb. 

Od dw6ch dni toczą się zawzięte wa4 
ki około muru chińskiego między Tsan­
StrLinem a Wu-Pej-Fu. 

Tsan-Su-Lin próbował ki~kakrotni~ 
pł"zerwać linię wojsk rząd1:lwych, i posu­
nąć się ~aprzód, mimo jednak wytężo­
nych wy":1~k6w to mu się do~ychczas nie 
udało. Mimo to wojsko rządowe znajddu­
ją się w defenzywie i ws'zyscy świadko­
wie walki są zdania, że tylko dzięki wy­
tężonej energji poszczeg6lnych oficerów 
i dowMzc6w udało slę powstrzymać na­
pór lepiej uzhrojiQnego i więcej ruchliwe 
' go, gdyż p,osiadajq,cego więcej wozów j 
au'tomobili ciężarowych ·przeciwnika. 

WOJSKA INDYJSKIE W DRODZE DO 
KANTONU, 

Londyn, 20 października. 
Kores.pondent "Timesa" teiegrafuje ,. 

Hongkongu, że wojska indyjskie wysłano 
. do Kantonu celem wzmocnienia zał'ogi 

Moment z meczu Sżw.tJa Fihlaltdfa.; 

miasia Szaumin (7), panuje bowiem oba­
wa, że wojsk,a Sun-jat-sena będą raibowa 
ły zn8jduj~ce ~ię w mieście składy zu.wie 
rające towarów na 3 miljony.funt5w. Bra 
my miasta są zamknię~e, jednak woj'skc 
rabuje 'W okolicy. 

Przemysłowcy niemieccy przeciw­
ko 8 godZinnemu dniu pracy. 

Berlin, 21 października, rowników niemieckiego związku pr~ 
Agencja Wschodni.. słowców, ogłasza adykuł, w Mórym -

Z okaZ'ji ziamu związlk:u ni-emieclci'Ch z!>ijając wszystkie argumenty, zmierzają 
przemysłowców i fahrykantów stali, uka- ce pm.ecrwko zaprowadz.enitl w Niem­
zał się w ,Boersen Zeitun.g' wielki arly- czeoh S-godzinnego dnia pracy, -- koft­
kuł, p1"oteSltujący prz ciw ra~yfiikO\'raniu CLY w ten sposób: 
konwencii waszyngtońs'ldei, w sprawie "Mamy do wybor11 : albo pracować d~ 
S-godzinnego dnia pracy. póty. dopó'ki się znów cze~oś nie darD-

Dziennik pisze rozsypanym, tłustym bimy, dba pracować mniej i tern samem. 
drukiem: ,Konwencja waszyngtońska nie, l oddać się v' otwa.rle dłonie zwyciężców, 
może być wykonaną!" comą wszy stat'!\ nasz~, kulturę i cyY/-m­

Znany fajbrykant, lYor1sig, }ede'll z kie- zację o sto lat wstecz." 

BUDzET AUSTRJACKI. 
A.flencjaW~ .. 

Wiedeń, 21 ~~. 
Na di.isiojnem po~ ra.dy lUl­

rodowaj miftłster •• rbu w d!uitaaem u-
))068 pr.geM.wił budżfń ~~ •• łtra:jÓ'W 

Sp6ł~2--e8ne Wi61Jma ~W -e tJlMłJ2flant,elde zaopatrlEone austrjackich na rok 1925.", 
Są we ws~ystkie nowoczesne wygody i udoskon,denmza .. Bu~ l'Je.lRylu. ~ę delt y~ wlffa-
lu) f ł Ob k ci;' . ł -J~ tlę W kw~e 4Gl ~~ówko-

Dl or oW,e." rskze t na~;,;c: ~r2e_ stawia salę kUll'iemato.. roft, obajutlłjąe ~ i i:awe'S'fycfe .pa». 
gra czną o rę u niemieckiego ,.Capaloma". ł stwowe, 

TURCY VsmDLAJĄ GHKóW. 
"'2~ .. cja Wsch-odma. 

WWdeii. 21 pa~l2.ika. 
W~ wiadomoioi z KOllGtam:ya.e. 

po1.Q, ro~ocr;~o się 'k1 władowywame 
pnyattlOWS Gr.kó", 00 okręty, prz.yłty 
ły'" do Koo.itantynopok po 1918 r. 

Ci ... cy, ktl'W:"1lI1 cle iłastosoył't'Ji aię 
io połace ił!. po1i~ i nie Gheieli 8puścić 
franie Turcji. zost&li CLrftf_ztowni i prze­
me.lu", do obozu koocen'k&cyjneto. Ską4 
pod eskortą odsławeni .wstali na obęŁy. 



5ff. S. 

Ostatnie dni! 

Bety Kompson w Dramacie ag .w 
= 

• 
I ta • 

I 
• 

. Film, o którym cała prasa zagraniczna śpiewa hymny pochwalne, jest tematem 
dyskusji całej Łodzi. 

n---------·- --... -a I "Kąpiele centralne". I I H. O F F E tI B A C H A • 

I 
w Łodzi. I. 

38. Zachodnia Sa. 

I i;iia~i"~tdsr; 'Pań i 
otwarte są w [ZWARTNI od 8 rano do l-ej popoł. • 

I Łaźnie dla Panów • I w Elwartkl od 4-el po poł. do g-el wlenorem I 
I W piątki i soboty przez cale dni. I 
I Wanny otwarte codziennie. I B _________ I ________ II 

• 
anIę 

! ~iększą ilością czcionek i przynajmniej 
dWiema maszynami natychmiast wydzier­
żawimy. Szczegółowe oferty do "Expressu" 
dla "Wydawnictwo". 

Czyście się już przekonali? 

ti.... ze tylko Piotrkowska 22 ... 
w perfumerji i galanterji 

wszystko macie wystawione 
po bajecznie tanich ecnach 

S. BUCHWAJC 7284 
PIOTRKOWSKA 22. Tel. 31-43. 

....... BE ................. _ _____ U _________ _ 

i Przy le[lBi[J Duital Pusta 
I uruchomiony i rozszerzony został 

oddział połoinitlo· ginekologitzny J!I 
~l r I pod kierunkiem 

~ ~ lekarzy • specjalistów. 
~l '-----------------------tł l Cena normalnego porodu - lO-dniowy 
t1 pobyt na I klasie wraz z salą porodową. 
li akus%erką i kontro14 lekarską 300 zł. 1 .. ___________ _ 

~---------------B. KA nauCly[ielka 
dłngoletnla 

.LUNA 
Ostatnie 2 dni 

Czterech jeźdźców 
Apokalipsy 

Od piątku, d. 24 b. m . 

~itwa ~~~ [lun ima 
pOdło słynnel powieści Claude 
Farrerea "Markiza Jorłssaka-, 

fielanen i Kuimienki 
Piotrkowska 114, TeL 28-63. 
Nadszedł . viezy transport angielskich ma­

terj ałow Sportex. 

Ceny zniżone. =- Ceny zniżone. 

do roznosz 

"d~iela lekcji pisania na maszynach r6tnych 
l rutjnowszych systemów Z dokładnem objaśnieniem kon- W·ad -- d R ubi'k" 1.1 Pt'otrkovrska 49 ~+rukcji i hektografji. Udziela równiet lekcji korespon- l omosc wam. ».ep 1 1 IV • 

deneJl I arytmetyki handlowej. 

Udź, ul. HiIlńskleoo (WIdzewska) ł\Q ag m. 8 
(obok pmty). " 

ła\t . mcxxXXXXl1 XXXXX 

KAlEHUftHlE HRMlBOWE 

A R~K l~l~ 
- POLECA-
Drukarnia • 

A. J .. OSTROWSKI 
Ł6d~J ul. Piotrkowska 66 

Do freblowskiego 

Kom~l~tu WIOrOW~~o 
z początkowem nauczaniem przyjm~ 

jeszcze dwoje dziKi. 
Andrzeja 7, m. 16 KasseJ od 10 do 1. 

Kupno l sprzed 
PołudnIowa Nr. 23 Al Ma wypłatę1 Wat 
Sp~clallst~ chorób II ne dla WS'l.Y. 
skornych I wene-. stkiehl Kot:k. jed-
rycz'ly ch. Przy]. wabny plus'l.. 

muJe od 8-10 i pół Crep.de.China taft. 
1-2 I od 4 - 8 firanki. ładne po­

duszki. gabardioa. 
Dr. med. bostony, sxewioty. 

l ~rY~llU~i s~~~:s~~~n. ~~~t5 
\ • Al Ha w Y P ł a t e. 
powr6cił. II Watne dla 

Choroby skórne wszystklchl Towa!}' 
włosów. wenerycz- nil damskie ko~tju" 
Ile i moczopłciowe my, płaszcze glau. 
(leczenie światłem kie W pasy. kraty 
l ampa kwarcowa na męskie ubrania. 
- I promieniami Rubaszkln, KUlll-

Iłontgena. ski ego 44, 
Zawadzka .Ni 1. ------

Telefon Nr. 25-38 Rozmaite • 
Pra:JJmuJe od 2 \ 

' 00 S-8 UdZielam gry nt<I 
Dla n"rt od 4-5. f l . . kr ,lO 

orll17leln" "'c~ek.I"" or eplame, S . z~ .. 
~;.;.;;;;.;;;...;....;.;.;..;.;..;....;... cach l mandohme, 

Dr. oraz gruntownie te-
.. orji. Oferty do adm. 

l "lI'! .~Ex!,ressu" suh Mu-
zyka. 

I ntelłgen~na OS,Ob~ 
przyjmie miejsce 

Cegielniana 43 b-ony. zna sZł'cie, 
(bomby skórna, 18 mot.e, udzlela~ po-

, . cząlkow muz) kl. La-
nUt~t1nB l moCZOplC10W2 skawe oferty pod 
Leczenie sztuczne .Bona". 8178 
słońcem wyżyno- -_______ -

wym. Prz 'jmu) e pOkOjU umt!btowa-
od 5-8 nego W śródmie-

'iIt • . 8('11 przy inteligen-. ---_._--1 tnel rodzinie, po. 
Dr. stukuje młoda pa_ 

• nlenka. buchalterk:t. ,S Kantor ctcha I spokojna. 
• . Of rtv do .. Republ!· 

Specjalista chorób ki. pod zaraz'. 
shórnycb I w ne- " , 
rycznych i włosów 
Oablnet IHlntgena • 
i światło-leczniczy eperuJę 

nl.Płotrkowska 144 bieliznę 
róg Ewan~'icllcl(lej wszelką starannie. 
Tei. 29·45. niedrogo, Ul. Piotr­

odzlny PUY1~ci8. /I- kow~ka 255. m. 4! 
g-f, Ol. Pftn -Ii l-a oHe. 2-c pi trI", 

4 4 \" 

--- i 

P t . W Łodzi zł. 2.50 miesi"czui~ - Zamle,'scowa 4 złole O ł . . 'j.WYCZAJ~t.: '" l(r .. w .. rSL milimetrowy In. łlroll,e ł'J $zplt./ W r"\~SClt;: li I(r Z8 ·NlorU mIl ,m.· renumera a .. g OSZenla trawy (Dn str 4 szpalty.). NEKl\OLOOI i NADESŁANI!: 20 gr t~ ollerSz milim.trow~ lOa 4szpn .y 
• mIeSięcznie. - Zagranicll 7 złotych miesięcznie. - • Z,ręaynowe i '.&sIIID. po t .. kśl:le. zł. Z. m,ej~co ... & o b'J roc. ZQ~r"n .. o jl)(J rac. drot.:. Zo term,,' .. _======= Odno$zenle do domu 20 groszy. .___ d(uk o~łOl%eil .aminialr nie odpow'edL Drobn~'; er Pou IWin!. pracy ~ rusto" ~Jtnnlc,.t. ,t 

Express wieczorny i Republika łątznla Ił. Da Redakcja i Administracja, Piotrkowska 49. Telefoll 27-24,22-140 Godziny przYięć redakcji 6 - 7 po poł. R~kopisJ ,I ,lie .1\nĆlwiolly 11 'Ile z, r.Dea s!ę 
O&łos~enlą kolorowe (mInimalna wielkość ćwi~rć strony) o 100 procen drotej. 

Za w;ydawwctwo ~epubllk.a·. SI), z Oif od.p W. P-O-Iak.-- ~cionkaml .Republik'" Piotrkowska ~ noa-ll-ia-.P.;..l.o-t-r~.:...o.:...wS-It-a-l5.-------":::'R-ed:-a:-kt-o(-o-d:-p-. "7.JÓ:-ze-:-:f ~ 




